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Zakusy reakcyjne 
7 w Belgii. 


Demokratyzacja społeczna napo- 
tykała zawsze i napotyka stale na 
silny opór reakcji. Tam nawet, gdzie 
warstwy te są dość słabe, postęp 
zmuszony jest wciąż toczyć boje o 
każdą reformę społeczną. Szczegól- 
nie zaś zażartą staje się ta walka w 


krajach, gdzie reakcja jest u steru. 
- jego jest 


rządów. 

Takim krajem jest Belgja. Tu 
reakcyjna część społeczeństwa pod 
płaszczykiem religii i 
chrześciańskiego panuje jeszcze moo- 


no i stara się 
błąd ludności postępowej, każdą nie- 


` moc jej, aby umocnić swoje pano- 
„wanie i wydrzeć nadane wbrew swej 


' Bonifacego 


miłosierdzia « 


woli prawa ludowe. 

W ostatnich czasach reakcja eu- 
ropejska znalazła sobie ostoję głów- 
ną w militaryzmie i religji, — nie- 
gdyś czynniki rozwoju i postępu. 

Szczególnie kler stał się wojow- 
niczy i pod tym względem w niczem 
nie przypomina on tych łagodnych 
pasterzy, zdanych zupełnie na wolę 
boską. - 

Przyczyna tego nastroju bojowe- 
go leży głęboko ukryta. Nie może 
kler darować światu, że zmalało jego 
znaczenie i że stracił on dawny 
swój wpływ polityczny. 

Zawojowanie więc świata jest i 
będzie zawsze głównym zadaniem 
wojującego kleru w myśl doktryny 
VIH: „Omnem creaturam 
humanum - subesse Pontifict Romano“. 
Ale cóż zrobić z tymi, co nie cheą 
zostać” niewolnikami Rzymu? Tych 


należy lubo wyplenić, lubo opanować 


wbrew ich woli, gdyż: „Summus Pón- 
tifex , potest constitutiones . facere in 
untverso orbe, ettam sine Concilio cum 
jurisdictio. Papae non, restringatur ad 
limites alicujus <terrttorti". 
Rządzić i panować nad światem 
oto jest dewiza kleru. 
Tam, gdzie kościół posiada cały 
wpływ na państwo- panowanie 
wszechwładne. Atoli tam 
gdzie oddzielenie Kościoła od pań- 
stwa jest kompletne, kler chwyta się 
ostatniej deski ratunku; oświaty. Oś- 


swój 


wiata bowiem ma to do siebie, że, 


5 elek oo każdy i 


podobnie jak obrządki religijne, ura- 
bia obywateli na „pewną pożądaną 
modłę. 

Atoli i państwo potrzebuje oby- 


wa teli, skrojonych według miary u- 


rżędowej, i ono ucieka się do szkoły 
jako narzędzia pewnej określonej 
państwowości. Nie może więc patrzeć 
przychylnem okiem na zakusy kleru 
tam, gdzie między nimi istnieje kom: 
pletay rozbrat. 

Ten rozbrat nie jest kompletny w 
Belgji, w dodatku oddzielenie kościo- 
ła od państwa nie jest konsekwentnie 
przeprowadzone. Prawda, religja jest 
tu rzeczą prywatną, konstytucja nie 
uznaje żadnej rełigji uprzywilejowa- 
nej, ale nakłada na państwo ciężki 
obowiązek utrzymywania kleru, któ- 
ry nigdy nie pogodził się z obecnem 
swem położeniem w kraju. To dwuz- 
naczne położenie, kler belgijski stara 
się wyzyskać na swoją korzyść i w 
ten lub inny sposób nałożyć swoje 
piętno na całym narodzie. 

Nie mogąc wdzierać się bezpo- 
średnio do polityki państwowej, starał 
się on przedewszystkiem stworzyć 
stronnictwo klerykalno-polityczne w 
instytucji prawodawczej, a w następ- 
stwie opanować szkolnictwu 

To pierwsze udało mu się w zu- 
pełności. Od 1885 r. stronnictwo kle- 
rykalne rządzi krajem niepodzielnie. 

Co się zaś tyczy szkolnictwa, t6 
mimo całych wysiłków kieru i reak- 
cji nie udało mu się dotychczas opa- 
nować dostatecznie tej placówki. 

W tej walce o szkołę katolicką— 
stronpictwo klerykalno -reakcyjne : 
kler mają wspólny interes: politycz- 
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LI 
ny i religijny. Szerząca się szkoła 
bezwyznaniowa, odwraca wyborców 
od bloku reakcyjnego i osłabia reli- 
gijność narodu — ostoją Kklerykaliz- 
mu. Łatwo więc sobie wytłomaczyć, 
dlaczego cały obóz reakcyjny połą- 
czył się z klerem dla zgniecenia 
szkoły bezwyznaniowej. Szkoła ta 
jednak jest gwarantowana konstytu- 
cją, która obok szkół wolnych, pole- 
ca tworzenie szkół państwowych. 
Ta ostatnia rozwija się doskonale i 
obecnie połowa uczącej się młodzie- 
ży uczęszcza do szkoły oficjalnej. 
Jednakże szkoła oficjalna nie jest 
bynajmniej bezwyznaniową, Daje oba 
pragnącym wychowanie religijne pod 
kierunkiem księży, których naucza- 
nie nie podlega żądnej kontroli pań- 
stwowej, 

Tego jednak klerowi mało. Bez- 
; wyznaniowość, większośći szkół ofi- 
 cjalnych jest mu solą w oku i prag- 
nie on unicestwienia szkoły  ofiejal- 
nej, która mu się wymyka z rąk, 

W tym celu postanowił zachwiać 
| jej byt materjalny, 

Jest rzeczą pewną, że szkoła 
oficjalna istnieje tylko dzięki zapo- 
mogom państwa i gminy — odjąć tą 
/ pomoc, znaczy zrujnować szkolnictwo 
, państwowe. 

 Bzkoła zaś katolicka zapomogi 
państwowej nie potrzebuje, utrzymu- 
je się bowiem kosztem kongregacji, 
Gdyby się atoli udała skierować 
część zapomogi ż kas państwowych 
(do kas kongregacji — osiągniętoby 
| cel podwójny. Zmniejszonoby zapo- 
"mogi szkołom państwowym i pođko- 
pano ich egzystencję, potem część 
(funduszów szkolnych kongregacji 
możnaby użyć na inny cel politycze 
(mj. W ten sposób udałoby się kle- 
'rowi upiec dwie pieczenie przy jed- 
"nym ogniu. 

Przez długi jednak ezas szkol- 
nietwo religijne zbyt słaba było, aby 
móc zagarnąć w śwoje ręce całe na- 
uczanie. Z musu więc tolerowano 
szkoły państwowe (mowa Woesta na 
kongresie katolickim. w Malines. w 
1868 roku). Atoli przyszedł czas, kie- 
dy szkołą wyznaniowa może spro- 
stać zadaniu, a więc wybiła godzina 
nozynienia pierwszego wielkięgo. wy- 
łomu w nauczaniu bezwyznaniowem. 
i Dy, St L. 
© TP 
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CLAUDE FARRÉRE. 


Bitwa 


Í (Romans na tle wojn rosyjsko-japoń- 
skiej). `; 


Spolszczył J, B, 


— Wiem 0 wszystkiem, odpo- 
wiedział Telheou Pó-i. I on podniósł 

swą rękę ku zwieszającym się latar- 
"niom.  Fijoletowe promienie grały 
bez miary na jego długich paznok- 
ciach. 

— Wiem 0 wszystkiem. Czy nie 
mówiłem panu, że jestem tutaj z ce- 
sarakiego rozkazu Jego Dostojnej Wy- 
sokości? 

Tcheou Pó-i wyjaśnił: 

— W domu Jorisaki Sadao zna- 
lag} pan oeudzoziemea, narodowości 
indai o ezerwonych włosach *%), sie- 
dzącego po zachodniej stronie **). 
Cudzoziemiec ten zostął przysłany 
tutaj przez swego księcia, który pra- 
gnie wiedzieć, jaką bronią i dzięki 
jakiej strategit małe królestwo wseho- 
dzącago słońca starą się zwyciężyć 

#) Tak nazywają chińczycy anglików. 

i **, zarczerwowanej dla gości, którym 
| chce się owazać specjalny zaszczyt, 


NOWY KURIER ŁÓDZKI—4 listopada 1818 roką. 


stoja Ksiestwa Brunona 


Za kilkanaście dni po długiej 
przerwie, wypełnionej regencją, za- 
siądzie znowu na tronie brunszwi- 
okim książe z dynastji Welfów, 

Wobec tego warto nakręślić tu- 

taj w krótkości historję tego księ- 
stwa, należącego do najstarszych or- 
pea: państwowych niemieckich. 
'a historja interesuje nas tem bar- 
dziej, że Brunszwik Niemiecki wy- 
rósł właściwie ną ludności słowiań- 
skiej tak, jak oba księstwa Mellem 
burskie. Zachodzi tutaj jednak ta 
różnica, że w obu księstwach Me- 
klemburskich typ ludności słowiań- 
skiej, aczkolwiek zniemczonej, docho- 
wał się aż do naszych czasów, pod- 
czas gdy w Brunszwiku ślądy pier- 
wotnej ludności słowiańskiej juź nie- 
mal zniknęły. 

Cała ziemia, która należy do obe- 
cnego księstwą Brunszwickiego, two- 
rzyła w latach wczesnego średnio- 
wiecza część ziemi Saskiej, Ale Sa- 
gowie byli juź ludnością. napływową, 
tępiącą pierwotnych imieszkąńców tej 
ziemi, słowian, Sasów podbił Karol 
Wielki tak, że Brunszwik należał 
później do książąt saskich ustana- 
wianych przez cesarzy niemieckich. 
Rodzina Welfów, która obecnie po- 
nownie zajmie tron Brunszwicki, pa- 
nuje w Bruszwiku właściwie od koń- 
ca dwunastego wieku į jakkolwiek ta 
dynastja podzieliła się na różna gąałę: 
zie i oddziały, te przecież w gruncie 
rzeczy młody książe Kumberlandzki, 
który za kilkanaście dni wjedzie do 
stolicy księstwa Brunszwickiego, jest 
potomkiem księcia Henryka Lwa, pa- 
nującego + w Brunszwiku od'r. 1180; 

Księstwa *brunszwiekie grały w 
dziejach wewnętrznych Niemiec wiel- 
ką rołę, zwłaszcza od czasu, gdy 
wszystkie linie domu Brunszwickiego 

"40 mJE szk zma Ozęść domu 
Velfów panowała także w ziemiach, 
tworzących późniejsze królestwo Hane 
nowerskie. W siedemnastym wieku 
ci Welfowie z Hannoweru dostali się 
ną tron angięlski tak, iż wszystkie 
gałęzie domu Brunszwickiego należa- 
ły do najpotężniejszych  dynastów 
niemieckich i umiały z pomocą mąd- 
rej polityki oraz dobrze obmyśla- 
nych małżeństw utwierdzić swoje pa- 
nowanie, 

Ostatnim księciem brunszwiekim 
w prostęj linji był książe Wilhelm, 
który wstąpił na. tron 10 września 
1830 roku. Książe Wilhelm nie nale- 
żał do zwolenników Prus. Mimo to, 
przecież w 1866 roku, wbrew stano- 
wisku króla Hannowerskiego, książe 
Wilhelm oświadczył się za Prusami 
i oddał swoje wojska pod dowódz- 
two Prus, ponieważ zdawał sobie 
sprawę, że Prusy zdołają go w jed- 
nej chwili zgnieść i wypędzić, Wolał 


ogromne Cesarstwo Rosyjskie, Jest 


to malo zresztą interesująca tajemni- 
ca, którą starożytny mędrzec nie sta- 
rałby się wcale wyświetlić. Jego Do- 
stojna Wysokości, lepiej przez Nie- 
bo natehniona, wysłała mnie, swego 
oddanego, w celu zbadania do ja- 
ciego stopnia nowa broń i strategja 
są zdolne znieksztąłcić cywilizację, 
która dotychczas rządziła się filozo- 
ficznymi przepisami chińskiej naro- 
dowości. W tym włąśnie kierunku 
wytężam swe niezręczne wysiłki, W 
cely uzupełnienia mej nieudolności, 
zmuszony jestem „gromadzić bardzo 
liczne informacje. Wielu wiernych 
szpiegów służy mi za oczy i uszy i 
niezmordowanis praęują w celu 
przyjścia mi z pomocą w tem zada- 
niu. W ten sposób wszystkie sekre- 
ty tego miasta i tego królewstwa od- 
słaniają się tutaj. Oto dlaczego wiem 
o wszystkiem. 


Felze oparł swój policzek o skó- 
rzaną poduszkę. 

— Teheou. Pó-i, znakomity czło- 
wieku, rzekł on; słowa pańskie zawie- 
rają ukryte znaczęnie. W ozem brak 
Jorisace Sadao miłości synowskiej? 
Błyszczące oczy przymknęły się jesz- 


“sge bardziej i ochrypły głos odpo- 


wiedzjał uroczyście: i 
— Napisąnem jest w Ta Hio*): 
„Człowiek powinien przedawszyst- 


4%) Pierwsze cztery: 
e. 


klasyczne książki 


tedy, wbrew swoim sympatjom, iść 
z Prusami, aniżeli narażać się na u- 
tratę trónu i pomoc Prusom do ła- 
twego zwycięstwa. 

Ze jego przewidywania były 
trafne, pokazuje los Hannoweru. Pru- 
sy musjały, aczkolwiek bardzo nig- 
chętnie, pogodzić się z myślą, że 
Brunszwik pozostanie | nadal pań- 
stwem niezależnem. Ale po wojnie 
w 1866 roky, książe Brunszwicki nie 
taił i nadal swoleh sympatji austrja- 
ckich, oraz odrazy do Prus i gdzie 
mógł zaznaczał te swoje sympatje i 
antypatje w sposób bardzo ostenta- 


AAN TET 
siąża Wilhelm Brunszwicki u- 
marł 18 pażdziernika 1884 roku. Był 
on kawalerem.-Tak samo i jego etar- 
szy brat Karol, którego wypędzono w 
18380 roku z racji nadzwyczajnej su- 
rowości i samowoli z Brunszwiku, 
był nieżonatym. Na nich obu wy- 
asła starsza linja Welfieka. Tron 

Brunszwicki. przypadł tedy bezsprze- 
cznie ks. Ernestowi Augustowi Ku- 
berlandzkiemu, synowi zmarłego 1878 
roku, króla Jerzego Hannowerskiego. 
Ale Prusy zaprotestowały przegiwko' 
objęciu tronu przez les, Kumbemandz- 
kiego. + 5 | 

Skutkiem tego, na mocy ustawy 
o regencji, PRENS rzez sejm 
Brunszwicki; dnia 16 lutego 1879 ro- 
ku, ustanowiono radę regenęyjną, 
która przedstawiła sejmowi Brunsz- 
wickiemu propozycję, ażeby wybrać. 
regenta. 

„. Tym regentem, dnia 21 paździer- 
MIKA tago roku, wybrano ks, Albrech- 
ta Pruskiego. Od tej pory aż do 
chwili obecnej, to znaczy przez lat 
trzydzieści cztery, Brunszwik nie po- 
siadał panującego księcia, a sprawa- 
mi jego zarządzali regenci, wybrani 
zazwyczaj z grupy ludzi, oddanych 
bezwaruykowo Prusom. 

Nie ulega najmniejszej wątpliwo- 
śej, że nowy' książe Brunszwicki, 
aczkolwiek jest żonatym Z córką 
Wilhelma II, w wiela sprawach poli- 
tyki wewnętrznej będzie szedł dro- 
gami samodzielniejszemi, aniżeli do- 
tychczasowi  regenci. `- Stanowisko 
Prus tedy w Niemczech ulegnie pów- 
nemu osłabieniu, zwłaszczą, że rów- 
nocześnie w Monachjum zamiast re- 

enta, na tronie bawarskim także za- 

adł król. 


"AN, 


Ostrożny kandydat 
na tron albański. 


Panow cay numer , aA hu- 
morystyczne skiego po 

tułem Der Muskete* przedstawia 
księcia zu Wied, jąk siedzi w strasz- 
nia odrapanej izbie za skromnym 
stoliczkiem i podaje podpisaną pro~ 
klamację uzbrojonemu od stóp do 


kiem badać naturę rzęczy; później 
rozszerzać swe wiadomości; później 
hartować swą wolę; później regulo- 
wać odruchy serca; później poprawiać 
się dokładnie; później ustalić porzą- 
dek w swej-rodzinie. Wówozas księ: 
stwo będzię dobrze rządzonem; wów- 
czas cesarstwo cieszyć się będzie po- 
kojem“. Tseng Tzeu, komentująe te 
8 zdań, poucza nas, że nie mogą być 
one rozdzielone, tak że człowiek, ro- 
dzina, księstwo i cesarstwo stanowią 
jedną całość, Miłość synowska roz- 
ciąga się na wszystkich przodków, 
ną całą społeczność, na całą ojczyz- 
nę, Jorisaka Sadao zapomina 0 mi- 
łości  syaowskiej, wypierając się 
wspomnienia swych przodków i na- 
rażając w ten sposób na niebezpie- 
czeństwo SwĄ ojczyznę. 

Klęczący obok Felze'a chłopak, 
podał mu zupełnie gotową fajkę. Fel- 
ze wziął ją i oparł swe usta a ko- 
niuszek opalone) kości słoniowej. O- 
pium kipiąło wewnątrz lampki, zaś 
LĄ, dym układał się po warko- 
cZąCch. . | 

Wówczas Felze, wzburzony pa- 
leniem opium, ośmielił się hezynić 
zarzut liłozofow); 

— Teleou Pó-i, znakomity czło- 
wieku; gdy Cesarstwu grozi najażd 
barbarzyńców, czy nie należy, przed 
ząchowywaniem ceremonjału, go o- 
deprzeół Zapewne, wartość dawnych 
przepisów jęst nieocenioną, lecz czy 
Cesarstwo nie jest naczyniem,- skarb 


„stanowczo za mały dlą panującego, 


"zbyt wielu konkurentów. 


? 

Tcheou Pé- Palit spokojnie 
dalej. l | 
Jan Franciszek Fe” kończył: 

— Gdy konieczno: u Amuunga męża 
do zboczenia ze zwyłełei drogi, czy 
żona je doprawdy lakeeważy 


N 255, 


głów drabowi w stroju albańskim z 
słowami; „Kochany Boljetinacu! oto 
proklamacja de mojego ludu. Wła- 
śnie ją podpisałem, 

Na te słowa Boljetinac, który 
dźwiga na sobie spory arsenał naj- 
rozmaitszych instrumentów. służą- 
©ych da odbierania życia bliźnim, o- 


świadcza z uśmiechem, wcale nie 
dwuznacznym: 
„Kochany Widgie: przy tej spe 


sobności podpis zaraz i twój testa- 
ment. Ta satyra na stosunki, panu- 
jące w Albanji, wcale nie jest prze- 
sadną. Rozumie to najlepiej sam 
książa Wied. Pokazało się to pod- 
czas rokowań, które prowadzi ou te- 
raz z gabinetem wiedeńskim i rzym- 
skim w sprawie objęcia tronu albań- 
skiego. Pod jednym względem ksią- 
że Wied zawiedzie odrazu nadzieje, 
pokładane w nim przez albańczy- 
w. 


Oto nie posiada takiego dużego 
majątku, jakiego albańczycy wyma- 
gają od swojego księcia. Cały. do- 
chód roczny księcia Wieda wynosi 
mniej więcej 150,000 marek rocznie. 
Jest to wcale przyzwoity dochód dla 
małego księcia niemieckiego. / Ale 


i to dla panującego, który ma za- 
siąść anie albańskim. 


chody m być przeznaczone 
EMS. AE Rop „ 


czyć odwrót na wypadek taki 
wentualności, jak rewolucja lub woj- 
na domowa w Albąnji. Pokazuje się 
tedy, że rysunek w piśmie „Der 
Muskote* nie odbiega zbytnio od 
rzeczywistości, _ | 
siąże Wied, jadąc do Albanii 
musi przygotowanym nawet i na 
to, że już z Albanji żywym nie wró- 
ci. zwa się że liczba kandy- 
datów, chcących | albański objąć 
w ostatnich miesiącach pod wpływem 
lepszej znajomości tego kraju i jego 
mieszkańców, woale sią niesły- 
chanie tak, iż książe Wied nie ma 


Dziś odbędą się bezplat- 
ne porady prawne w redak- 
cji naszego pisma od godz. 
6 do 7 wiecz, 


ten zawłarągjącem? Gdyby Cesarstwc 
gostało pod Nian by) zdruzgotane 
naczynie rozpadło się w kawałki, czy 
skarb dawnych przepisów nie roz- 
proszyłby się na zaważe?.. Miłość 
aynowska rozciąga się na wszystkich 
A e na całą aE A. go 
całą ojozyzn rawdy brak 
ETE irer Cay go synowskiej, 
jeżeli wyrzeka się on, być może po- 
zornie, pamięci swych przodków i 
zmienia przópisy Bwej. społeczności, 
w NERZY zamiarze uratowania nie- 
podległości swej o©języzn 


skromność kobiecą, jeżeli kroczy u 
boczną ścieżką, aby iść w ślady tego, 
któremu obiecała wiernie towarzy- 
szyć, krok w „krok, do samej 
śmiarej? 

Teheou Pó-i odrzucił dotychcząs. 
aloną fajkę i wyciągnął rękę pe 
ajkę z czerwonego bambusa, legz 
zachowywał nądal milczenie. 

Wówezas Jan Franciszek Felże 
podniósł się niecg i oparł się na tok- 
ciach, twarzą do pana domu: 


(D. e. n.) 
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Ankieta teatralna. 


Polskie Towarzystwo Teatralne nade- 

słało nam następujące oświadczenie 

wraz z kwestjonarjuszem, które po- 
niżej zamieszczamy. 


WE 


Wszelkie wysiłki nasze, skiero- 
wane ku podniesieniu trekwencji w 
teatrze pozostały daremne. Przez 
szereg lat wytężaliśmy wszystkie si- 

„ aby w granicach naszej możli- 
wości ułatwić byt teatrowi, boryka- 
jącemu się z trudnymi warukami 
miejscowymi. Lecz granice te są nie- 
stety bardzo ciasne: suma naszych 
stałych składek członkowskich, za- 
iedwie dosięgająca 2,000 rb., jest zni- 
komą wobec zadania, jakie mamy 
do spełnienia i uniemożliwia stawia- 
nie wymagań w szerszem tego słowa 
znaczeniu. 

Po dokładnem rozważeniu poło- 
żenia, wytworzonego przez ostatnie 
kilka lat, doszliśmy do przekonania, 
te jedynym środkiem, mogącym uratować 
byt teatru Polskiego, jest udzielenie dy- 
rektorowt. teatru znaczniejsze) subwencji, 

Jesteśmy więc zmuszeni odwołać 
się drogą niniejszej ankiety do opi- 
aji ogółu i dlatego zwracamy się do 
W. P. z prośbą o wypełnienie załą- 
czonego kwestjonarjusza. 

Nadmieniamy, że teatry we 
wszystkich kulturalnych  środowis- 
kach są subwencjonowane bądź to 
przez rząd, bądź też przez zarządy 
miejskie, w Łodzi zaś pozostaje nam 
tylko zwrócić się z prośbą 0 pomoce 
do poszczególnych osób, w nadziei, 
że zrozumienie obowiązków obywa- 
«elskich nie pozwoli na zniknienie 
tak ważnej placówki kulturalnej, ja- 
ką jest dobry teatr Polski. 

Zaznaczamy, że jest to nasz o- 
słatni wysiłek i dlatego od odpowiedzi 
W. P. zależeć będzie dalszy byt teatru 
Polskiego w Łodzi, utajmy przeto, że 


W. P. nadeśle nam swą odpowiedź fi 


w jak najkrótszym czaste, Zza 60 z góry 
dziękujemy. 
Z poważaniem 
Polskie Towarzystwo Teatralne w Łodet. 


Kvestjonarjusz. 


1. Czy W. P, uważa, że w o- 
dzi teatr Polski ma pierwszorzędne 
zadanie kulturalne do spełnienia? 

2 Czy W. P. uważa, że to za- 
danie spełnione być może tylko, o 
ile teatr stoi na wysokim poziomie? 

(3. Czy W. P. uważa, że teatr 
stojący na wysokim poziomie, istnieć 
może bez subwencji? 

4 Czy W. P. uznaje słuszność i 
konieczność zebrania funduszu sub- 
sydjalnego w drodze składki pu- 
blieznej? 

ds Czy W. P. przyczyniłby się 
do subsydjum dla teatru na sezon 
1914 1 1915 r., i w jakiej wysokości? 

„6. Czy W. P. pragnie czynnie 
wziąć udział w pracach zarządu To- 
warzystwa teatralnego? 

Uznając potrzebę istnienia takiej 
instytucji kulturalnej jaką jest Pol- 
skie Towarzystwo Teatralne w Łodzi 
i pojmując doniosłość powyższej an- 
kiety w sprawie teatru Polskiego w 


"naszem mieście mamy nadzieję, że 


społeczeństwo pośpieszy z wypowie- 
dzeniem się w tej ze wszechmiar waż- 
nej * kwestji, odpowiadając jaknajprę- 
dzej na pytania poki w kwestjo- 
2arjuszu powyżej podanym. 

Wyniki yżej p y 
do wiadomości publicznej. 


e - 52 12 i 
Wiadomosci ogólne, 

(, Podział admîinistracyj= 
ny państwa. Ministerjum spraw 
wewnętrznych — jak donosi „Rusk. 
Wied.* — opracowuje w chwili obe- 
cnej projekt zmian w podziale admi- 


nistracyjnyim państwa. 


Celem otrzymania materjału fak- 


tycznego w tej sprawie, ministerjum - 


zainterpelowało gubernatorów co do 
tego, jaki podział gubernji uznają za 
najlepszy. 

Otrzymany imaterjał jednak jest 
bardzo trudny do opracowania, gdyż 
każdy gubernator miał na widoku 
ledynie potrzeby własnej gubernii. 

W ciągu trz 


nia Paryża. 


ankiety zostaną podane 


ROWY KCRJER ŁÓDZKI — 4 listopada 1918 r. 


się takie mnóstwo materjału, mające- 
go charakter przeważnie polemiczny, 
Że trzeba było stworzyć specjalną 
kancelarję dla uporządkowania i o- 
pracowania otrzymanych odpowiedzi. 

Projekt nowego podziału admini- 
stracyjnego, przeprowadzany ma być 
stopniowo w drodze prawodawczej. 

() Wydanie metryk. Senat 
wydał bardzo doniosłe rozporządze- 
nie w sprawie sposobu wydawania 
kopji metryk( w pełnym wypisie). 

Dotychczas wypisy z ksiąg me- 
trycznych wydawano w liczbie nie- 
ograniczonej — stosownie do rozma- 
itych okoliczności życiowych, a więc 
dla wstąpienia w związki małżeńskie, 
dla uzyskania zatwierdzenia praw 
spadkowych itp. 

Obecnie senat wskazał, że wypi- 
sy metryczne mogą być wydane raz 
jeden Bro: zaś przy powtórnem za- 
potrzebowaniu wydawane być winny 
tylko krótkie notatki z treści zapi- 
sów metrycznych. Powstaje, jak 
słusznie zaznacza „Warsz. Myśl“ py- 
tanie, czy podobne notatki będą po- 
siadać wagę dokumentu: 1) dla są- 
dów okręgowych, 2) dla osób urzę- 
dowych przy składaniu podań o 
przyjęcie na służbę, 3) dla zakładów 
naukowych przy dopuszczanin do 
egzaminów i nawet przez parafję ko- 
ścielne — przy dokonywaniu rozma- 
itych obrzędów cywilnych itp. 

Nie określono dotychczas formy 
tych „notatek“. 

O Nowe projeksy praw 
kimematograficznych. Dumska 
komisja projektów praw uznała za 
RO EPLY projekt ustanawiający po- 

atek na filmy kinematograficzne, 
przywożone z zagranicy i wyrabiane 
w Rosji. i 

Wyrażono również życzenie, aby 
rząd wniósł projekt, ustanawiający 
specjalną cenzurę kinematograficzną 
w celu uniemożliwienia pokazywania 
obrazów, sprzecznych a moralnością 
publiczną, oraz określający sposób 
ZARUPPEREJ dzieci do kinematogra- 
w. 

O Małżeństwa mieszane. 


Nadprokurator synodu, Sabler, wy- 


jednał w drodze łaski Monarszej roz- 
wiązanie kilku małżeństw, w których 
obie strony były wyznania prawo- 
sławnego, ale następnie jedna ze 
stron przeszła na inne wyznanie 
chrześcjańskie lub jakiejkolwiek sek- 
ty ehrześcjańskiej, Jako powód roz- 
wiązania małżeństw w tych przypad- 
kach podano wywieranie przymusu 
moralnego na stronę, która pozostała 
wierną wyznaniu prawosław niemu. 

W celu zapobieżenia takiemu 
przymusowi, członek synodu, arcy- 
biskup wołyński Antonjusz, złożył 
synodowi projekt, na którego mocy 
iakt przejścia jednego z dwuch 
współmałżonków prawosławnych na 
inne wyznanie chrześcjańskie lub do 
sekty chrześcjańskiej, pociągać bę- 
dzie za sobą rozwiązanie małżeństwa 
podobnie jak dziś przyjęcie przez jed- 
nago ze  współmałżonków żydów 
chrześcjaństwa unieważnia małżeń- 
stwo na mocy samego faktu. 


Ze świata. 


GG Projekt rozszerzenia 
Paryża. Preiekt departamentu Sek- 
wany przedstawił projekt rozszerze- 
Według tego planu do 
stolicy przyłączone będą prawie 
wszystkie okoliczne miasta tegoż de- 
partamentu. 

W ten sposób Paryż zajmować 
będzie 50,000 hektarów, a nie, jak 
dotychczas, 7,800. 

Wszystkie stare, niechygjeniczne 
domy będą zburzone, na co miasto 
wyasygnowało 200 miljonów fran- 
ków. Powstaną nowe parki, ogrody 
i bulwary. 


Z dzielnic polskich. 


[] Szkoły roinicze w Gali- 
cji. Wydział krajowy założył nową 
niższą szkołę rolniczą w Dulczówce 
pod Pilznem. W listopadzie rozpo- 
cznie się w tej szkole nauka. 

Wydział krajowy opracował szcze- 
gółowy plan, powiatowych szkół rol- 
niczych, a ministerjum rolnictwa 


ech lat nagromadziło przyrzekło qosFrwać jedną trzecia 


‘sumy wydatków na te szkoły. Obec- 


nie wypłaciło 40,000 koron na szkołę 
w. Dulczówcee. 

Niebawem powstaną nowe takie 
szkoły w Nowym Targu, Gorlicach i 
Bestwinie, 

Urządzenie fermy doświadczalnej 
w Gródku Jagiellońskim na 15 mor- 
gach zacznie się w roku przyszłym 
Plany dawnych szkót 4 klasowych w 
Brzeźnicy, Horodence i Jagielnicy zo- 
stały poprawione, 


Z Cesarstwa. 


A Strajk polityczny. W 
czwartek, jako w rocznicę 17 (30) 
października, w Petersburgu znowu 
wybuchł szereg strajków politycz- 
nych. Policja, zawiadomiona o agita- 
cji wśród robotników,  zarządziła 
zwykłe środki ostrożności, skonsyg- 
nowawszy znaczne zastępy policji 
pieszej i konnej, Bezrobocie to, jak 
pisze „Dień*, nie wywołało sympa- 
tji wśród robotników. Zastrajkowało 
zaledwie 7000—8000 osób, W daw- 
nych latach strajk podobny był bar- 
dzo liczny. 

A Ofiary dla „rosjan gali- 
cyjskich*. „Now.Wremia* zamiesz- 
cza artykuł wstępny, w którym go- 
rąco popiera odezwę rusofllów gali- 
cyjskich, wzywającą o składki na 
dotkniętych głodem w Galicji. „Now. 
Wremia* nawołuje społeczeństwo ro- 
syjskie, aby nie skąpiło ofiar dla nie- 
szczęśliwych „rosjan galicyjskich“. 


Z Litwy i Rusi. 


x Emigracja z gub. litew- 
sko-kiałoruskich. W ciągu ro= 
ku 1912 przez Lipawę wyjechało z 
granic państwa wogóle 58,507 emi- 
grantów. W tej liczbie 33,556 osób 
udało się wrost do Ameryki i 25,951 
do portów angielskich. Z 6 gub. li- 
tewsko-białoruskich emigrowały 25,272 
osoby, w tem z gub, wileńskiej — 
2,721, kowieńskiej — 3,502, grodzień- 
skiej — 7,018, mińskiej — 8,380, wi- 
tebskiej — 1,322 i mohylewskiej — 
2,850 osób. 

X Sprawa „Bundu. Z Miń- 
ska komunikują. Tzba sądowa w 
sprawie bobrujskiej organizacji „Bun- 
du“ skazała za należenie do partji 
jednego na 4 lata, drugiego na 82 
miesiące katorgi, 2-ch zaś uuiewin- 
niono: 


Wiadomości krajowe, 


a_m- 
mi ae 


-- Zawieszenie pisma. Z 
rozporządzenia lzby sądowej war- 
szawskiej wydawnictwo gazety „Na- 
ród— Wiadomości Oodzienne* zostało 
zawieszone do czasu wyroku Izby w 
sprawie konfiskaty numeru 244 tego 
pisma, którą to konfiskatę niedawno 
zarządzono z rozporządzenia komite- 
tu do spraw prasowych. 

+ Kara prasowa. Z rozpo- 
rządzenia warszawskiego generał-gu- 
bernatora redakcja „Kolców* skazana 
została na 200 rb. kary za wiersz: 
„Przestańcie kruki* w nr. 40. 

+ Sprawa adw. Eełzy. Po 
rozpoznaniu podań pp: Zygmunta 
Makowieckiego, Kazimierza Janikow- 
skiego i Cecylji Szymborskiej, prote- 
stujących przeciwko cofnięciu przez 
Bełzę skarg na rewelacje, w których 
pierwotnie dopatrywał się potwarzy, 
i domagających się jawnych rozpraw 
sądowych, w celu usprawiedliwienia 
postawionych DB. zarzutów, VI wy- 
dział karny warszawskiego sądu o0- 


kręgowego postanowił podanie pozo- 


stawić bez skutku, wobec zapadłej 
już decyzji, umarzając proces. 

+ Echa zgonu ó. p. Lud- 
wika Straszewicza. Oneydaj, o 
godzinie 7 wieczorem przy licznym 
udziale krewnych, przyjaciól i zna- 
jomych odbyło się wyprowadzenie 
zwłok zgasłego dnia 1 b. m, redak- 
tora „Kurjera Polskiego”, ś. p. Lud- 
wika Straszewicza, z mieszkania przy 
ulicy Hożej Ne 41 w Warszawie, do 
kościoła św. Barbary, w którym dzi- 
siaj, o godzinie 11 rano odbyło się 
nabożeństwo żałobne za dusza zmar- 


+==omw wi .. - maz 


łego, a o godzinie 2 po południu Wwy- 
prowadzenie zwłok na cmentarz Po: 
wązkowski, 

Kondukt pogrzebowy prowadzióć 
będzie ks. kanonik dr. Ź. Chełm 
cki. 

Rodzina zmarłego i redakcja 
„Kurjera Polskiego“ otrzymują wciąą 
z różnych stron kraju, cesarstwa i 4 
za granicy wielką ilość depesz kon: 
dolencyjnych z wyrażeniem żalu po 
stracie znakomitego publicysty i wy: 
bitnego obywatela. 

Dotychczas ng trumnie złożono 
wieńce: od redakcji „Słowa*, „Kurje- 
ra Polskiego*, oraz od stronnictwa. 
polityki realnej. 

Nad mogiłą przemawiać będą: pp. 
Henryk Dembiński, prezes. polskiego, 
stronnictwa polityki realnej w imie- 
niu stronnictwa; Ludomir Grendyń- 
szyński w imieniu przyjaciół; Ignacy) 
Baliński i dr. Władysław Rabski w 
imieniu Tow. literatów i dziennikarzy 
polskich, wreszcie p. Kazimierz Rolle 
w imieniu kolegów redakcyjnych, 

-++ Echa katastrofy kole- 
jowej. W celu wyjaśnienia wła- 
ściwej przyczyny i sprawców kata- 
strofy na st, Warszawa Kowelska — 
pracują jeszcze codziennie różne ko- 
misje i podkomisje kolejowe. 

Wczoraj przy sprawdzapiu na 
posterunku „Wisła* prawidłowości 
stanu bloków i haltsygnałów — prze- 
jeżdżający „w obecności takiej ko- 
misji“ pociąg kurjerski przy zam: 
kniętym haltsygnale, wymagającym 
zatrzymania się go, wobec tego, że 
na st. Warszawa Kowelska linja nie 
była wolna— przejechał w całym pę- 
dzie koło zamkniętego kaltsygnału i 
zatrzymany został dopiero przez rę- 
czne sygnały alarmowe drogowe w 
odległości 100 sążni poza tarczą. 

Wobec takiego oczywistego wy- 
kroczenia zawieszono w czynnościach 
brygadę parowozową pociągu tego 
kurjerskiego aż do urzędowego Toz- 
poznania sprawy. 

W niedzielę, o godz. 12 w po- 
łudnie, przybył do Warszawy z Pe- 
tersburga wiceminister komunikacji, 
Szczukin, i w nocy, o godz. 1 pocią- 
giem nadzwyczajnym odjechał do 
Strzemieszyc i Ostrowoa, zkąd pow- 
raca do Warszawy jutro. 

W środę też pociągiem kurjer 
skim przybywa ponownie delegowa: 
ny na śledztwo w sprawie katastofy 
inspektor ministerjum komunikacji, 
Rizzoni. i 

-- Kolej Nadwiślańska bę- 
dzie wydzierżawiona. Niezwy- 
kle sensacyjną wiadomosć zamiesz 
czają pisma rosyjskie. Oto minister 
jum komunikacji stwierdziwszy na 
podstawie rachunkowości, znaczne 
straty, jakie za ostatnie lat kilk» 

rzyniosła skarbowi gospodarka na 

kolei Nadwiślańskiej—wszczęło spra- 
wę oddania tej kolei w wieloletnia 
dzierżawę jakiemukolwiek prywatne- 
mu przedsiębiorstwu. 


Maty feliełon. 


Kawiarnie łódzkie, 


W Europie zachodniej kawiarnie 
odgrywają rolę tak wielką, że już 
oddawna zyskały tam prawo obywa- 
telstwa, stając się instytucją niezbęd- 
ną -w życiu codziennem, środowi- 
skiem skupiającem życie uliczne, 
siedzibą przeróżnych, próżniaąków, ! 
przytułkiem dla ludzi szukających 
rozrywki, najskuteczniejszym zakła- 
dem dla zabicia czasu. 

Różne bywają ich rodzaje. 

Kawiarnie paryskie tryskają ży 
ciem, weselem i humorem. 

Kawiarnie berlińskie cechuje spo- 
kój i powaga. > 

Francuzi, prowadząc życie ko- 
czownicze, nie mając na głowie ge 
spodarstwa domowego i kłopotów. z 
niem związanych, chętnie spędzaja 
długie chwile w kawiarniach, tam 
przyjmują wizyty, tam zapraszają 
gości, gdyż przyjęcia domowe uwa 
żają za przeżytek tradycji towarzy- 
skich, tam załatwiają swe interesy, 
tam spędzają jeżeli nie największą 
część swego życia, to w każdym re: 
zie prawie wszystkie swe wolne 
chwile. 

Paryż jest miastem nawskroś ka- 
wiarnianem: na wszystkich ulicach 
ma, każiazdia Zana Obok. 
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drugiej i wszystkie są przepełnione, 
szczególnie wieczorem, gdy przy 
skocznych dźwiękach orkiestry róż- 
nobarwny tłum przelewa się i szumi. 

Kawiarnie niemieckie mają cha- 
rakter daleko poważniejszy, powiem 
nawęt familijny. | 

Skupiają przy kufelku piwa po- 
ważnych ojców rodzin, rozprawiają- 
cych o sprawach krajowych i o wiel- 
kiej polityce, przejezdnych, daremnie 
szukających tam zabawy i badają- 
cych zwyczaje i obyczaje ludhości 
miejscowej. t 

W niedzielę atoli wszystkie ka- 
wiarnie na całym świecie, nie wyłą- 
czając łódzkich, podobne są do sie- 
bie pod względem panującego w nich 
nastroju, jak i rodzaju tłumnie przy- 
bywającej publiczności, 

Oto mąż wprowadza swą żonę w 
aagrodę za tò, że nie urządziła mu 
w domu, szczególnym zbiegiem oko- 
liczności, piekła w ciągu ubiegłego 
tygodnia; oto matka raczy ulubionemi 
siastkami swe podrastające pociechy 
za dobre sprawowanie i 
głównie dlatego, że nie ma ich z kim 
pozostawić w domu. 

Naogół kawiarnie zachodnio - eu- 
ropejskie stały się częścią składową 
<ycia codziennego, jego nieodzowną 
potrzebą. 

E Rzućmy okiem na kawiarnie łódz- 
e. 

Charakter przemysłowo - handlu- 
miasta nadaje kawiar- 
niom łódzkim specyficzną cechę. 

Podzieliłbym je na trzy rodzaje; 
pierwszy, to kawiarnie, w których 
panuje ruch głównie poobiedzie i pod 
wieczór; te są sledliskiem różnych 
kupców, pośredników, drobnych Ta- 
brykantów miejscowych i zamiejsco- 
wych; tam załatwia się wszystkie in- 
teresy, reguluje rachunki, zyskuje 
obstalunki; tam rodzą się wszelkie 

rzemysłowo-handlowe pomysły spe- 

ulacyjne, które wsławiły nasze 
miasto na całym Świecie, darząc go 
rozgłosem nie do. pozazdroszczenia, 
zresztą; tam wreszcie odpoczywają, 
sobie, po trudach dnia, przefóżni u- 
rzędniecy i pracownicy biurowi. 

Każda z tych kategorji ludzi ma 
„ds kółka i kółeczka i swój sto- 

Każda kawiarnia ma swych sta- 
łych i wiernych gości na mocy przy- 


'zwyczajenia, które jest jednem z naj- 


trwalszych i najmocniejszych naszych 
uczuć. 

Do drugiego rodzaju kawiarni, 
położonych często w śródmieściu, na- 
leżą te, w których zbierają się różne 
szumowiny i męty miejskie, oraz 
wyrzutki społeczeństwa, które rów- 
nież mają do załatwienia swe spra- 
wy, porozumiewają się między sobą, 
snują przeróżne zgubne dla społe- 
szeństwa plany swych przyszłych 
„bohaterskich* występów, mających 
zawsze nasze szkody, moralne i ma- 
«erjalne, na celu. 

Tu panuje denerwująca atmosfe- 
va wyczekiwania, wieczna obawa naj- 
ścia policji i niespodzianych re- 
wizji. 

Trzeci najmniej liczny rodzaj ka- 
wiarni łódzkich, stanowią te, w któ- 
tych kilku nędznych i wymizerowa- 
nych, aż litość bierze patrzeć, graj- 
śów, stara się uprzyjemnić publicz- 
ności pobyt swemi produkcjami quasi- 
Tam przybywa sąm 
łódzkiej, śmiętan- 
ka miejscowa, nasi potentaci prze- 
mysłowi i finansowi, panny na wy- 
daniu, znudzone mężatki, dziennika- 
rze wiecznie szukający tematu — 
ofiary molocha, wiecznie łaknącego 
wciąż, nowych tematów, zbierają się 
tutaj dla zabicia czasu, sumiennego 
obgadywania bliźnich, lustracji swych 
tualet, pobieżnego przejrzenia świe- 
żych pism, ale w tym ostatnim celu 
już najmniej. 

Z rozmów tam , prowadzonych 
wieje przeraźliwą pustką i chłodem; 
brak humoru; niema tam życia, we- 
sołości, wybuchów śmiechu; atmo- 
zfera ciężka, przeładowana nudą. 

Jedyną rozmaitość przedstawia 
jedna z najstarszych i najpopular- 
niejszych kawiarni, która w różnych 
porach dnia bywa odwiedzana przez 
różną publiczność, 

Przed południem drzemią tam 
nasi mecenasi; po obiedzie — krzyk- 
liwy i ruchliwy poważniejszy świat 
nańdlowy, pod wieczór — nasze på- 
nie z inteligencji, w towarzystwie 
iworujących im młodzieńców, Nadto 
tej porze palestranci 
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bez praktyki, lekarze baz klijentów, 
kilka pięknych, o ironjo, aktoreczek, 
złota i pozłacana młodzież łódzka, 
która zdążyła się już wyspać po bir- 
bantkach nocnych, słowem, publicz- 
ność różnobarwna i ogromnie zajmu- 


a. 

Do tej kawiarni stosować właści- 
wie tylko można słowa jednego z 
wybitniejszych naszych powieściopi- 
Sarzy: 

„W kawiarni robi się dziś kultue 
ra. Nawet prorocy nie każą dziś na 
górach, tylko po kawiarniach“. 

W kawiarni tej urabia się dziś 
opinja publiczna; staratąd wychodzą 
piotki i ploteczki, mające największe 
w mieście powodzenie, tam wydaje 
się sądy w sprawach aktualnych, 
opinje o ostątnich wydarzeniach. 

W Łodzi, gdzie życie towarzys- 
kie — prawie nie istnieje, kawiarnie 
mają doniosłą rolę do spełnienia: tyl- 
ko tam odbywać się nioże regularna 
wymiana zdań, bezpośrednie zetknię- 
cie się różnych ludzi i sądów, 

Dlatego, nie wyolbrzymiając zna- 
czenia kawiarni, przyznajmy, Że ode 
gdywają one w życiu pewną R 


Przedstawienia 
dla naszych abonentòw. 


Na 9- przedstawienie dla ma- 
szych. prenumeratorów, które odbę- 
dzie się w gmachu teatru Popularne- 
go przy ul. Konstantynowskiej 


we środę 5 listopada 


wybraliśmy klasyczną operetkę w 3 
aktach J. Oftenbacha p. E 
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według stenarjusza Reinhardta. 

Ponieważ widownia połączona bę- 
dzie ze sceną, dyrekcja teatru upra- 
sza o punktualne przybycie, z chwilą 
bowiem podniesienia kurtyny, drzwi do 
sali będą zamknięte, aż do ukończenia 
aktu pierwszego, 

Bilety dla stałych prenumerato- 
rów „Kurjera* są do nabycia w ad- 
ministracji, tylko za okazaniem kwitu 
z opłaconej prenumeraty za ostatni 
miesiąc, po następujących cenach. 
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— (k) Wyjazd gubernatora. 
Gubernator piotrkowski, szambelan 
Jaczewski, w przyszłym tygodniu 
wyjeżdża do Petersburga. 

Wyjazd ten jest w związku ze 
sprawą przeniesienia gubernji do 
Łodzi, 

= (r) Memorjał w sprawie 
gubernji. Czytamy w „Kronice 
piotrkowskiej, 

Wobec nierozstrzygniętej dotych- 
czas sprawy przeniesienia gubernji z 
Piotrkowa do Łodzi i powtarzanych 
przez prasę niepokojących wiadomo- 
śei, Stow. pracy społecznej w Piotr- 
kowie uznało za niezbędne przygoto- 
wanie nowego memorjału, odpowia- 
dającego dzisiejszym warunkom zie- 
mi piotrkowskiej. 

W tym celu zarząd Stow. groma- 
dzi wszystkie dane, wykazujące ko- 
nieczność pozostawienia zarządu gu- 
bernjalnego w Piotrkowie, Domaga 
się tego wzrastający ruch handlowo- 
przemysłowy zagłębia dąbrowskiego, 
Zawiercia, Ząbkowic, Myszkowa, Czę- 
stochowy, Rudnik, Nowo-Radomska, 
Kamińska i Piotrkowa, 

Interesanci ty€ù miejscowości na- 
rażeni byliby ua vstiką stratę czasu, 


odwłokę w załatwianiu spraw i nie- 
bezpieństwo utraty mienia i życia 
przy sporadycznych niepokojach, ja- 
kim szczególniej w ostatnich czasach 
podlega Łódź, Memorat przedsta- 
wiony będzie odpowiednim władzom, 

= (k) Przyjazd inspektora. 
W sprawach służbowych przyjechał 
do Łodzi inspektor do spraw drobne- 
go kredytu gub. piotrkowskiej Kre- 
stjanow. Inspektor będzie jutro o- 
becny na zebraniu, organizacyjnem 
nowej kasy pożyczkowo oszczędno- 
ściowaj w Radogoszczu. 

= (r) Niepokojące objawy. 
Niektóre magistraty w Król. Pals. 0- 
trzymały prywatną wiadomość z Pe- 
tersburga, iż mogą występować do 
władz nistan Aayah z inicjatywą 
zatwierdzenia większych robót miej- 
skich. Jak wiadomo, dotąd. ministe- 
rium wstrzymywało się z zatwierdza- 
niem w budżetach większyciypozycji 
pa. ulepszenia. miejskie, odraczając 
decyzję do bliskiego wprowadzenia 
samorządu. Zmiana zasady w zatwier- 
dzaniu obecnie- tego rodzaju budże- 
tów świadczy, że władze. decydujące 
przestały wierzyć w możliwość szyb- 
kiego zastosowania ustąwy 0 samo- 
rządzie w Królestwie Polskiem. 

— (r, Kolejki podjazdowe. 
Władze miejscowe otrzymały z Pe- 
tersburga zawiadomienie urzędowe, 
że Tow, łódzkich kolejek podjazdo- 
wych otrzymało koncesję na budowę 
i eksploatację linji: Zgierz—Ozorków, 
Pabjaniceę — Zduńska Wola, Łódź — 
brzeziny—Koluszki i Ruda — Piotr- 
ków. 

Tow. otrzymało tez pozwolenie 
zmiany niektórych punktów ustawy, 
mianowicie: Tow. łódzkich kolejek 
podjazdowych obowiązuje się zbudo- 
wać i eksploatować linje następujące: 
a) od Zgierza kolejki podjazdowej do 
OQzorkówa; od stacji kolejki w Pabja- 
nicach przez Łask do Zduńskiej Wo- 
li; ©) z Łodzi przez Brzeziny do sta- 
oji kolei fabrmłódzkiej w Koluszkach; 
d) od linji kolejki Łódź — Pabjanice, 
w pobliżu Rudy do stacji kolei warsz.- 
wiedeńskiej w Piotrkowie. Tow. obo- 
wiązuje się również zbudować nową 
stacją centralną, niezbędną przy eks- 
ploatowaniua nowych linji. Tow. przy- 
sługuje prawo dostarczania prądu 
elektrycznego dla oświetlenia i celów 
przemysłowych. Długość ogólna pro- 
jektowanych nowych linji dochodzi 
do 113 wiorst. 

Nowe linje przechodzą na włas- 
ność państwa po upływie lat 60, li- 
cząc od chwili ea ruchu po- 
ciągów. Koszta budowy linji, wraz z 
kapitałem zapasowym i kosztami bu- 
dowy elektrycznej stacji centralnej 
wyniosą 5,800,000 rb. Budowa kaźdej 
linji podjęta być musi w ciągu sześ- 
ciu miesięcy po zatwierdzeniu koszto- 
rysu budowy. 

Na przestrzeni Zgierz—Ozorków 
i Pabjanice — Łask — Zduńska Wola 
pociągi uruchomione być mają w cią- 
gu dwuch lat. Na linji Łódź—Brzezi- 
ny — Koluszki i Ruda — Piotrków 
— w Ciągu 4 lat. Stacja elektryczna 
Jaari ma być w ciągu dwuch 
at. 

Na pokrycie wydatków Tow. wy- 
da nie gwarantowane przez rząd ak- 
cje i obligacje 6 procentowe, których 
suma nominalna, oraz warunki emi- 
sji pożyczki określone zostaną przez 
ministerjum i Towarzystwo. 

W sprawie korespondencji i biu- 


rowoścj, Tow. stosować się musi do 


następujących przepisów: całkowita 
korespondencja zarządu Tow. jego 
przedstawicieli i urzędników z insty- 
tucjami i osobami urzędowemi pro- 
wadzi się w języku rosyjskim; na 
wszelkie zapytania, prośby i żądania 
ustne lub piśmienne, nadsyłane w ję- 
zyku rosyjskim przez osoby prywat- 
ne, Tow. odpowiada w tym samym 
języku; wszelkie księgi Tow. i proto- 
kuły zebrań prowadzone są w tymże 
języku. 

Pensję dyrektorów Tow. określa 
ogólne zebranie akcjonarjuszów, nie 
mogą one jednak przekraczać ogólnej 
sumy 40,000 rb. 

= (r) Walka ze strajkami. 
Ostatnie strajki, jak donoszą gazety 
rosyjskie, spowodowały, że przedsta- 
wiciele zorganizowanych fabrykan- 
tów zajęli się sprawą. walki.z ruchem 
strajkowym, 

W tym celu rozesłano do posż- 
czególnych fabrykantów  kwestjona- 
rjusz co do przebiegu strajków, wy- 
nikających w jeh zakładach przemy- 
siowych, 
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Niezależnie od tego fabrykanci 
ohcą skorzystać z obecnego ruchn 
strajkowego w tym celu, by starać 
się u rządu o zmniejszenie podatków 
„wobeo strat poniesionych wskutek 
strajków”. 

= (r) Z Tow., badań nań 
dziećmi. Dnia 80 października r 
b. na posiedzeniu Tow. badań nad 
dzięćmi omawiano szczegółowo kwe- 
stję projektowanej przez Tow, już od 
dłuższęgo czasu wystawy pod tytu- 
iem „Dziecko”, na której fizyczny i 
umysłowy rozwój dziecka, zarówne 
jak szkolnictwo i literatura dla dzii» 
ci zmajdą wszechstronnie i bogate 
przedstawienie w exsponatach, poka: © 
zach, wzorach, modelach, rycinach i 
książkach, i 

Po porożumieniu się co do ter- 
minu wystawy, lokalu i t. p. określo- 
no poszczególne dźżiały wystawy i 
ich urządzenie, 

Do wspołpracownictwa postanowio- 
no zaprosić bezpośrednio zajntereso- 
wane osoby, i 

Urządzenie wystawy wzorowane 
będzie ua berlińskich  wystawac 
„Mutter und Kind* i „Im Reicher der 
Mutter“, które specjalnie w tyn 06- 
lu zwiedziła dr. Fr. Baumgartenówna. 

= (k) U majstrów fabrycz= 
nren Stow. majstrów fabrycznych 
(Nowy Rynek nr. 6), uzyskało od p. 
gubernatora piotrkowskiego zezwole- 
nie na urządzenie trzech zabaw w 
lokalu własnym. 

= (k) Odczyty u handlowe 
ców, Zarząd Stów. wzajemnej po- 
mocy pracowników handlowych m. 
Łodzi użyskał zezwolenie na urzą- 
dzenie w lokalu własnym, przy ul 
Spacerowej nr. 21, trzech odczytów, 
nijanowicie: „Europa po kongresie 
wiedeńskim*; „Europa w końcu XIX 
wieku* i „Epoka Napoleona III w 
Europie“; odczyty te wypowie p. Na- 
talja Gąsiorowska-Grabowska. Poza- 
tem p. Ludwik Krzywicki wypowie 
trzy odczyty na temat rozwoju prze- 
mysłu, 

= (kj Dostawy węgla. W 
dniu 12 listopada w zarządzie akey- 
zy gub. piotrkowskiej i kaliskiej w 
Kaliszu odbędzie się licytacja na do- 
stawy  167,000 pudów węgła dla 
akcyzy. 

= (k) Z komisji poborowej 
miejskiej, Dziś stoją do WRAK 
wizji popisówi bez ulg, posiadający 
nr. nr. losów od 1290 da ostatniego— 
13879. Jutro rozpocznie się superre- 
wizja popisowych, posiadających ulgi 
LV kategorji, 

== (0) Mowe stowarzysze” 
mia. Piotrkowska komisja guber- 


'nialna do spraw związkowych za: 


twierdziła ustawy; straży ochotniczej 
w Rudzie Pabjanickiej, w gm. Bruss 
i łódzkiego towarzystwa pracy spo- 
łecznej. 

— (r) Ze szpitala miejskie- 
go. Ruch chorych od dnia 27 "az- 
dziernika do 8 b. m, był następuja- 
cy: na ospę było chorych 10, ***= 
było 4, wypisał się 1, pozostaw 35: 
na szkarlatynę było chorych 28: 
przybyło 3, wypisało się 4, pozostalo 
25; na dur wysypkowy jest 1 chory, 
na różę jest 1 chory; na dyzenterję 
jest 2 chorych. 

Ogółem było chorych 40, przy- 
było 7, wypisało się 5, pozostało 42 
chorych, 

== (k) U blacharzy. Wczo- 
raj odbyła się narada związku 
blacharzy, na której rozważano :spra- 
wy tegorocznego kryzysu przemysło- 
wego i ciężkich warunków egzy- 
stencji. Postanowiono założyć własny, 
sklep kooperacyjny -z materjałami 
blacharskiomi, a to w celu uniknie- 
cia zbytniego wyzysku pośredników. 
Dla urzeczywistnienia tego celu bla- 
charze zaciągną pożyczką w kasie 
pożyczkowo ~ oszczędnościowej rze- 
mieślniczej przy klubie. 

= (x) Kronika myśliwska. 
W listopadzie wolno polować na dzi- 
ki, łosie, jelenie, sarny, zające, głusz- 
cé, Cietrzewie, jarząbki, pł: i nA 
drobie, kwiezoły i wszelkie ptactwo 
przelotne. 

Od 14 listopada wolno polować 
na łanie i kozy. 

— (k) żapomogi rekrutom. 
W przyszłym tygodniu, w gminie ży: 
dowskiej zostaną wydane niezamoż 
nym rekrutom żydom, udającym się 
na służbę wojskową, zapomogi na 
podróż, w wysokości 3 rb. 

= (r) I tacy nie płacą 
Właściciel dużego magazynu towa-* 
rów jedwabnych Fejszel Kossowski, 


A 255. 


rzy ul. Piotrkowskiej nr. 9, popla- 
iat nieco swe interesy. Długi rosły, 
obecnie zaś przyszło do tego, że na- 
łożono mu na magazyn areszty. P. 
Kossowski w łódzkiem  żydowskiem 
Tow.  pożyczkowo-oszczędnościowem 
bra} mniejsze pożyczki. Tow. to 0- 
beenie wystawiło mu tówar na licy- 
tację, która odbędzie się w piątek. 

Dziwny doprawdy sposób pro- 
wadzenia swych interesów mają nie- 

którzy właściciele „wielkich* maga- 
zynów. A fortuny ich rosną, mimo 
areszty i mimo licytacje... 

= (k) Echa wykrycia lote- 
rji tajnej. Aresztowani za druko- 
wanie i rozpowszechnianie tajnej lo- 
terji p. n. „Krakowska*, właściciel 
szkoły Jan Mikolajtys i syn jego 
Stefan osadzeni początkowo w aresz- 
cie cyrkułowym, byli przeprowadze- 
ni do aresztu policyjnego przy ul. 
Targowej, stamtąd zaś w niedzielę 
przeprowądzeni zostali do więzienia 
przy ul. Milsza, 

Sledztwo w tej sprawie, znajdt- 
ące się dopiero w stadjum począt- 

owem, zawiera już jednak dużo 
materjału faktycznego i obciążające- 
go wiele osób. 

— (k) Wczoraj wypuszczono Ja- 
na- Mikołajtysa na wolność — za pô- 

Tęczeniem. 

= (1) Nowa „intryga ży- 
dowska”. Stało się w tych dniach. 
Stróż domu nr. 86 przy ul. Przejazd, 
Bla rb ojciec „sierdzisty*, zbił swe- 
go 11-letniego syna, a zbił tak silnie 
(i widać nie raz pierwszy), że chło- 
piec, któremu się sprzykrzyły dotkli- 
we dowody miłości ojcowskiej, uwa- 
żał za bezpieczniejsza dla siebie 
zniknąć i „dał nura“. 

Wieczorem, bezdomny już chłop- 
czyna, choć dziecię stróżowskie, lecz 
przez to jeszcze nięprzywykły spać 
w listopadzie pod gołem niebem (na- 
sza kultura wynałazła i dla stróżów 
mieszkania.. pod schodami), wyszu- 
kał sobie gniazdko, a raczej gniazdo 
w dużym starym i pustym kotla, sto- 
jącym na placu przy ul. Dzielnej nr. 
75. Terytorjum tò należy do Jakóba 
Szefnera handlarza starem żelazem. 

Nad ranem robotnicy, którzy 
przyszli do pracy, zauważyli śpiące - 
go w Kotle chłopca, a sądząc że jest 
to złodziej, kocioł zamknęli, sami zaś 
AP do telefonu zawiadomić po- 
noje. : 

._ Tymezasėm dzieciak się obudził, 
Nie mogąc zaś wydostać się ze swego 
Behronienia zaczął płakać. Usłyszeli 
to przechodzący ulicą żołnierze, 
chłopca wyciągnęli z kotła i donieśli 
swym władzom. 

_ W pewnych sferach na podsta- 
wie tej ułożono odrazu całą historię 
0 żydach, którzy chłopca wrzucili do 
kotła, aby po tam ugotować. Cóż, 
kiedy dochodzenie policyjne wszczęte 
natychmiast po zawiadomieniu policji 
przez robotników 0 złodzieju w ko- 

, całą sprawę postawiło w oświe- 
fleniu właściwem. 


Wypadki. 


-~ — (k) Wybuch kotła w fa- 
bryce. Wczoraj, w fabryce Bieder- 
| m przy ul. Rajtera Ne. 3, na Bału- 
“La, w oddziale maszyn wykończa|- 
m nastąpiła eksplozja kotła parowe- 
p rozogsty katastrofy są następu- 


_ Robotnik pracując, rzy kotle, 
Słanisław RAEES A E 
przy ul. Konstantynowskiej N 12, 
wyszedł, do sąsiedniej seli fabrycz- 
nej ma pogawędkę z innymi robotni- 
kami, Przez czas tej gawędy para w 
kotle nagromadziła się w takiej iloś- 
ci, Żó6 gdy Grajewski, po kilku mi- 
nutach powrócił do kotłowni i pod- 
szedł do manometru umieszczonego 
na ścłanie naprzeciwko drzwiczek ko- 
tła, spostrzegł z przerażeniem, 
ciśnienie pary przewyższa normę 
wy trzymałości kotła, 

Rzucił się zatem do kotła, chcąc 
otworzyć klapę bezpieczeństwa, lecz 
już zapóźno, gdyż w tej właśnie 
chwili nastąpił wybuch, Kocioł roz- 
leciał się w kawałki t odłamkami 
drzwiczek, Grajewski uderzony 20- 
stął w głowę tak silnie, że nieszczę- 
śliwemu czaszka pękła i mózg obry- 
zgał podstawę maszyny. 

Drzwi do sali, gdzie. pracowali 
robotnicy znajdowały się z przeciw- 
nej strony, lecz siła wybuchu była 
tak znaczną, że niektórzy z nich zo- 
stali rzuceni o ziemię i ogłuszeni. 

Zaalarmowano Pogotowie, które 
fiare katastrofy miało otwa** do 


8 


że , 
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sżpitala, lecz Grajewski zmarł po kil- 
ku chwilach w karetce przed przy- 
byciem na miejsce. 

+ (p) Przy pracy. W fabry- 
ce przy ul Nowo-Cegielnianej nr. 3, 
uderzony został silnie kotem maszy- 
ny w plecy robotnik Teofil Kawecki. 

Pierwszej pomocy udzielił mu 
lekarz Pogotowia. 

= R Niefortunny wypadek. 
Na ul. Głównej nr. 68, przy wyska- 
kiwaniu z tramwaju w biegu, upadła 
i złamała nogę niejaka Anna Pu 
drzycka, lat 60. 

Odwieziono ją karetką Pogotowia 
do szpitala Qzerw. Krzyża. 

— (0) Kradzieże, Z warsztatu 
Moszka Cukra, przy ul. Zielonej N 
$3, niewiadomi złodzieje skradli róże 
ne rzeczy, wartości 140 rb. 

— Z mieszkania Michała Olszera, 
przy ul. Aleksandrowskiej Ne 121, 
skradziono różne rzeczy, Wartości 
100 rb, 

— Z mieszkania Walentego Chin- 
czewskiego, A ul. Rokicińskiej Na 
7, skradziono różne rzeczy, wartości 
100 rb, 

Policja ustaliła, że kradzież po= 
pełnił znany złodziej, Zygmunt Wio- 
czorek, 21 lat. 

Aresztowany Wieczorek do winy 
się nie przyznaje, 

Osadzono go w areszcie. 


zamiejscowa. 


= (r) Proces 23 fałszerzy 
weksli. O rozpoczynającym się ju- 
tro w Piotrkowie a 28 żydów, 
oskarżonych o sfałszowanie weksli na 
setki tysięcy rubli na imię zmarłego 
Rogowskiego, donoszą, że oprócz wy- 
znaczonego kompletu sędziów, doda- 
no jeszcze czwartego sędziego z wy- 
działu eywilnego Lutochina. 

W obronie oskarżonych wystę- 
puje 18 adwokatów. Ze strony spad- 
kobierców Rogowskiego, jako powo- 
dowie cywilni, stanie 4 adwokatów. 


Oskarżać pozątem będzie prokurator. 


Wojnow. 

Mówią, że jeden z głównych o- 
skarżonych Kurnec, który jeszcze 
przed laty uciekł do Ameryki, stra- 
ciwszy złożone 3,000 rb. kaucji, ma 
jednak powrócić na proces prosto z 
Nowego Jorku. 


Ze sceny i estrady. 


Teatr Polski, (Cegielniana NM 63). 


Dziś, we wtorek„Prawdziwa miłość“ 
— Roberta Bracco, z występem p. 
W. Biegańskiego. 

Na śsobotniem i niedzielnem przed- 
stawieniu tëj znakomite) komedji z 
udziałem sympatycznego gościa teatr 
był przepołniony. i 

We środę „Pani Prezesowa*, far- 

sa Henequina i Vebera. 
We czwartek po raz pierwszy u- 
każe sią klasyczna komedja Moliera 
.t. „Grzegorz Dandin“, w 3 aktach. 
rzedstawienia dopełni przepiękny 
dramat w 1 akcie Roberta Bracce 
p: t. „Pietro Caruso“, z p. Bolesław- 

skim w roli tytułowej. 

W piątek „Dzień Zaduszny“ Hejer- 
mansa. 

W sobotę po poł, po cenach naj- 
niższych „Dudek“, Feydeau. Farsa 
powyższa nie jest dostępną dla mło- 


JE 

ziś odbędzie się pierwsza pró- 
ba z przepięknej sztuki Rostanda p.t. 
„Orle,“ 2% p. Biegańskim idealnym 
odtwórcą roli tytułowej. Premiera za 
dwa tygodnie. Artysta malarz teatru 
Polskiego p. Szułe przygotowuje od 
dwuch tygodni nowe dekoracje. 


Opera i operetka łódzka. 
Konstantynowska Ne 16. 


Dziś, we wtorek, odegraną 20- 
stanie prześliczna operetka w 3 ak- 
tach Weinbergera, „Romantyczna żo- 
na“ z p.p, Rogińską doskonałą przed- 
stawicielką roli tytułowej, oraz St. 
Claire, Górską, Skrzycką, Szczawiń- 
skim Gródnickim, Kozłowskim, Ochry- 
mowiczem, Jarzęckim i Piekarskim w 
rolach głównych. 

W środę, przedstawienie dla pre- 
numeratorów „Nowego Kurjera Łódz- 
kiego" daną będzie operetka Offen- 
bacha — „Piękna Helena“, która wy- 
stawiona została w stylizacji i po- 
dług scenarjusza Reinhardta. 

W czwartek po raz 3 odśpiewa- 
na zostanie opera Mascagniego „Ca- 
valleria rusticana*, w partji Santvezy 


wystąpi pani Horbowska. oraz ope- 
retka Falla „Piękny sen*. 

W sobotę po południu o godz. 8, 
po cenach najniższych, (krzesła po 
40 i 50 kop, loże bliższe po 2 rb. 
50 kop.—dalsze po 2 rb, balkony po 
25 1 80 kóp., galerja numerowana 30 
kop., stojąca 10 kop.), dana będzie 
piękna operetka pt. „Krysia leśni- 
czanka*, 

Od dnia 1-go listopada ceny miejsc 
na wszystkie przedstawienia zostały 
zniżone. 


Popularyzowanie opery. 


Dyrekcją Teatru pragnąc zapo- 
naé z operą jak najszersze sfery na- 
szego miasta, wprowadza od nadcho- 
dzącego piątku, (raz na tydzień), 
przedstawienia popularne, po bardzo 
nizkich cenach. 

Na. pierwsze to przedstawienie 
dyrekcja teatru wybrała „Straszny 
dwór* Moniuszki, z udziałem pp. 
Brochwicz, Skrzyckiej, St Claire, o- 
raz Szelera, Morawskiego, Ochrymo- 
wicza, Kozłowskiego, Milera i Wita- 
sa w rolach głównych. 

Bileiy od kop. 15 do 96, naby- 
wać można eodziennie w «cukierni 
Gostomskicgo. 


Wioczór humoru. 


W poniedziałek, dnia 10 listopa- 
da, w sali teatru Polskiego (Cegiel- 
niana), odbędzie się jedyny wieczór 
humoru i satyry, z udziałem znane - 

o i cenionego pieśniarza, Alfreda 


ubelskiego, pieśniarki Borowskiej i 


innych. 
Wieczór ten przedstawia się nie- 
zmiernie interesująco i wzbudził wiel- 


Dwudziesty siódmy dzień 
rozpraw. 
RZA ks, Franaj- 


y Sa. 

KIJOW, 3 listopada (p.).— Dziś w 
dalszym ciągu wygłasza swoje opinje 
ks. Pranajtys. Między innemi mówi 
o okrucieństwach, jakich dopuszczali 
się żydzi względem chrześcjan w 
pierwszych wiekach chrześcjaństwa. 
Odpowiadając na pytanie Gruzenber- 
ga, ekspert oświadczyi, że istnieją 
kompletno wydania talmudu. Bp. 
amsterdamskie z r. 1644, stanowiące 
rzadkość bibljograficzną, Jeden eg- 
zemplarz tego wydania posiada rzym- 
sko-katolicka akademja duchowna w 
Petersburgu. Ekspert przyznaje, że 
w żadnych książkach religijnych ży- 
dowskich niema mowy o używaniu 
krwi chrześcjańskiej, twierdzi jednak, 
że istnieje co do tego ustna tradycja. 

Gruzenberg twierdzi, że koniecz- 
ną jest rzeczą sprawdzenie w orygi- 
nałach cytat ks. Pranajtysa z ksiąg 
żydowskich. 

Przewodniczący powiada, że jest 
to zbyteczne. Strony, pragnące wy- 
jaśnień szczegółowych tego, co mówi 
ks. Pranajtys, mogą je otrzymać od 
innych ekspertów. 

Następnie strony zadają szereg 
pytań, dotyczących procesów: wie- 
liżskiego i saratowskiego. 

Grigorówicz zwraca uwagę na to, 
że wyjaśnienia eksperta powinny być 
ustne. Jeś:i ekspert czegoś nie pa- 
mięta, to należy zapytać o dany 
szezegół innego eksperta, pierwszy z 
nich bowiem przestaje być co do da- 
nego szczegółu rzeczoznawcą. 

Żamysłowskij powiada, że ks. 
Pranajtys, jak to widać z jego wy- 
jaśnień na śledztwie pierwiastkowem, 
pracując w bibljotekach, robił wy- 
ciągi, notując ściśle, z jakiego orygi- 
natu daną cytata jest zaczerpnięta. 
Obrona żąda ścisłych cytat i wska- 
zówek, których miepodobna wygła- 
szać z pamięci. 

Zarudnyj mówi, że powołanie się 
eksperta na książki jest zaświadcze- 
niem uczonego o fakcie, nie zaś wy- 
głaszaniem jego własnej opinji. Je- 
żeli ekspert, zdaniem stron błędnie 
zacytował lub źle przetłumaczył, to 
stronie nie wolno odmawiać prawa 
przedstawienia książki dla uzasadnie- 
nia jej zarzutu. Wszystkie książki, 
na które powoływał się ks. Pranaj- 
tys, obrona posiada. - 

Szmakow pyta: „A wydanie am- 
sterdamskie talmudu?* 

Jarudnyj odpowiada: „Mamy*. 


ern 


» 


| oema 


1ódzkiceł. 


kie zainteresowanie wśród 
zwolenników „Momusa*. 
—0-— 


Rozrywki í zabawy. 


() Zabawa drukarzy. Zaba 
wa, organizowana przez Tow. muz, 
dramatyczne drukarzy łódzkich „Gu- 
tenberg* pod nazwą „O jesiennej po- 
rze* w sobotę, 16 listopada r. b. w 
Domu Ludowym, Przejazd 84, wzbu- 
dziła wśród rzeszy drukarskiej i osób 
nicią przyjaźni z nią związanych, nie 
małe zainteresowanie, 

Bo też zarząd Tow. dokłada wszel-' 
kich starań, aby program jak 
najświetniej i mógł zadowolnić swo- 
im układem najwybredniejsze gusta 
bywalców na zabawach drukarzy. Bo- 
wiem prócz występów chóru Tow., 
cytrzystów, najlepszych sił amatorów 
i amatorek, niezaprzeczenie prawdzi- 
wą atrakcją będą artyści Opery i 0- 

eretki Łódzkiej, którzy przyrzekli 
ilow. swój łaskawy współudział w pro- 
gramie. | 

Po programie rozpoczną się tań- 
ce przy towarzyszeniu dobrze zgra- 
"nej orkiestry mieszanej. 

Bufet obficie zaopatrzony będzie 
w trunki i zakąski, 

Początek gd ot rozpocznie się 
punktualnie o godz. 9 wieczorem. 

Ceny biletów wejściowych dla 
drukarzy 50 kop., dla wprowadzonych 
gości 75 kop., dla pań po 50 kop. są 
już do nabycia w lokalu Tow. P 
jazd 12, lewa oficyna. 

Zarząd uprasza o wcześniejsze Za- 
mawianie biletów, gdyż liczba wejść 
jest ograniczona w celu uniknięcia 
natłoku pódczas tańców. 


Ks. Pranajtys powiada, iż żydzł 
starali się o przeszkodzenie wytocze- 
niu procesu saratowskiego, a potem 
o jego umorzenie i o zakaz wszozy- 
nania procesów o mordy rytualne, 

Sąd uchwalił odczytać część hi- 
storyczną wyjaśnień, 
ks, Pranajtysa na śledztwie pier- 
wiastkowem, Powiedziano tam, ża: 
Sokrates w swojej historji kościoła 
opowiada, iż w 418 r. żydzi urządzili: 
pogrom chrześcjan w Aleksandrji, æ 
w 419 r. ukr wali chłopca chrześ-. 
cjańskiego w Imnostarze, w pobliżu 
Antjochji. Kluwerjusz pisze, że bę 
614 r. żydzi wykupili u króla per- 
skiego Chozroja 90,000 jeńców, prze- 
ważnie chrześcjan, i wymordowali 
ich w okrutny sposób. Dion Kasj 
w historji Trajana opowiada, że 
Cyrenie żydzi napadli na greków 
rzymian i w zwierzęcy sposób ich 
wymordowali; zdzierali z nich skórę 
i w nią się odżiewali, wnętrznościa- 
mi ofiar opasywali sobie głowy, po- 
lewali się krwią, a mięso ludzkie 
pożerali. Od w. XI-go słyszymy o 
mordowaniu chrześcjan w celach ry- 
tualnych, przyczem stosowano krzy- 


żowanie, wytaczanie krwi i obrzezy=, 


wanie. 

O mordach rytualnych świadczą: 
Baronjusz, Bolłandyści i św. Tomasz 
z Akwinu. Umęczonego przez żydów 
Szymona Trydenckiego Kościół kato- 
licki, nie pochopny do kanonizowa- 
nia uznaje za świętego. Kas. Piotr 
Skarga cytuje przypadki mordów ry- 
tualnych, jakie zaszły w Polsce za 
jego czasów (wiek XVI). W Europie 
Zachodniej w r. 1485 zamordowano, 
w celu rytualnym nawet wielkiego 
iakwizytora, Piotra de Arbueza, ka- 
nonizowanego w 1866 r. W Pólsce, w 
katedrze katolickiej w Sandomierzu 
znajduje się w ołtarzu obraz, przed- 
stawiający zamordowanie  chłop- 
ca  Ghrześcjańskiego przez  ży- 
dów. W innem mieście polskiem, 
mianowicie w Łęczycy, przechowy- 
wana jest trumienka, ze szożątkami 
śmiertelnemi dziecka, zamórdowana- 
go przez żydów. Następnie przytoczo- 
no szereg mordów rytualńych, poczy- 
nając od r. 1182, a kończąć procesem 
saratowskińt w 1863 r, zamoórdówa- 
niem dziewczynki w Galicji w 1881 
r. i morderstwem, jakiego dopuszczo- 
nà się w Ozechach w 1899 r. 

Ekspertyza prot Trót- 
ekego. 

Składa opinję profesor peters- 
burskiej prawosławnej akadeinji du- 
chowiej Troickij. 
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Krew składana na ofare w Świą- 
tyniach miała znaczenie cczyszczają- 
ce. Wskazówki na składanie ofiar u 
iudziach przez żydów są w czaSa( i 
vóźniejszych. Komentatorzy są zda- 
nia, że ofiar takich nie było; poświę- 
cenie na ofiarę oznaczało — oddanie 
się Bogu. Składanie oflar z ludzi 
przez prawo Mojżeszowe zostało za- 
sazane. 

"W historji żydów były wypadki 
składania ludzi na ofiarę mo- 
lochowi, lecz cnotliwi królo- 
wie zarządzali kroki stanowcze do 
wykorzenienia tego kultu. 

Co do znaczenia określeń „tal- 
mud, szulchan-aruch i kabała*, Troi- 
ckij zgadza się z wnioskiem ks. Pra- 
najtysa. | 

Nauka talmudyczna ma za pod- 
stawą Pięcioksiąg, pierwszą zasadni- 
czą częścią talmudu jest miszma, 
drugą — gemara. Talmud stanowi 
utwór wielu pokoleń, nie stanowi nie 
całego i zakończonego, a przypomina 
zbiór krótkich protokułów, o polemi- 
kach, które nie dają wniosków. Obok 
sentencji wielkiej mądrości w talmu- 
dzie spotyka się objawy fanatyzmu 
religijnego. 

Szulchan-aruch  reglamentujący 
życie żydów sporządzony został w 
XVI wieku; niektóre artykuły tego 
kodeksu uważane są teraz za prze- 
starzałe. 

Fabała traktuje przeważnie . teo- 
retyczną filozoficzną stronę , religji 
żydowskiej; nauka ciekawa, ale tru- 
dna do zrozumienia. W kabale znaj- 
dują się pewne odstępstwa od- tal- 
mudu w duchu zbliżenia się do nau- 
ki chrześcjańskiej co tłumaczy przy- 
jęcie chrześcjaństwa przez niektó- 
rych głośnych kabalistów. 

Używanie krwi ludzkiej przez 
talmud jest zakazane. 0. sposobie 
wydobywania krwi w talmudZie nie- 
ma bezpośrednich wskazówek, lecz 
można się domyślać, że taki sam 
sposób, jaki stosowali medycy w 
czasach układania talmudu, 

Stosunek talmudu względem obco- 
plomieńców nie zawiera nic wrogie- 
go, jeśli obcoplemieńcy nie zagraża- 
ją podstawie religii żydów, w prze- 
„ijwnym razie są potępieni, 

Słowa: „najlepszego z,  gojów 
strać*, sądząc ze znajdujących się w 
pewnych miejscach wskazówek, do- 
tyczą czasu wojny i nie zagrażające- 
go dlatego nie zawierają, 

W słowach „obcoplemieniec, stu- 
djujący zakon Mojżesza, winien 
śmierć ponieść*— mowa oczywiście o 
śmierci moralnej. 

Biblja uważana jest przez żydów 
za księgę świętą i cieszy się nie- 
mniejszą powagą niż u chrześcjan. 

Nowych rytuałów kabała nie 
wprowadziła, źródłem zabohonów być 
nie może, lecz możliwe są nadużycia 

Według biblijnego przedstawienia 
dusza znajduje się w krwi, miejscem 
wyjścia duszy jest miejsce wyjścia 


. arwi; gdy brać pod uwagę gładzenie 


zwierząt zapomocą przerzynania szyi, 
to miejscem wyjścia duszy jest 
szyja. « 
Szczególnego znaczenia w talmu- 
dzie i kabale cyfra 13 niema, gdy 
nie liczyć, że podczas zabijania zwie- 
rząt po 12 próbach noża trzynastym 
przerzyna się szyja. 

Chasydzi nie stanowią sekty, a 
raczej określony kierunek żydowstwa 
obecnie szczególnej różnicy między 
talmudystami a chasydami niema. 

Neochasydyzm powstał w XVI 
wisku i rozprzestrzenił się przeważ- 
nie w Polsce i Galicji: 

Frankiści podczas dysputy we 
Lwowie nie dowiedli, że wśród ży- 
dów istnieje składanie ofiar z ludzi, 

Troickij jest pewny, że zabójstwa 
sozzecoloa w celach religijnych nie 

yio. 

Religja żydowska zupełnie za- 
orania bałwochwalstwa, rozpusty i 
mordów: 

We wspomnianych wypadkach 
niema mowy o tem, że zabóistw do- 
xonano w celach rytualnych. 

Istnienie wśród żydów typów 
zbrodniczych, zdolnych do mordów, 
Troickij dopuszcza, ale zabójstwo 
według przepisów religii żydowskiej 
aważa za niemożliwe. 

Używanie krwi do jadła żydom 
jest wzbronione. 

Sens moralny prawa Mojżeszo- 
wego zgadza się z wymaganiami mo- 
talności chrześcjańskiej. 

O chrześćjańach talmud wspomi- 
na, ale bardzo rzadko, 


ROWT KURJEM ŁÓDZKI <4 h=stopnda 1913 r. 


Przepisów o zgładzaniu chrześcjan 
w celu rytualnym nie zawiera w so- 
bie religja żydowska Stary Testa- 
ment podstaw do używania przez 
żydów krwi  chrześcjańskiej nie 
daje. 

Zadnych danych, które wskazywa- 
łyby, iż zabójstwo Juszczyńskiego do- 
konane zostało w celu rytualnym—po- 
budek fanatyzmu religijnego, wypły- 
wającego z religji żydowskiej zdaniem 
Troickiego, niema. 

Rzeczoznawca Kokwcow 
podziela opinję Troickiego. 

W stosunku do zabójstwa Jusz- 
czyńskiego, to jeśli trup został poz- 
bawiony krwi, ekspert raczej mógłby 
powiedzieć, że ciało przygotowano do 
zjedzenia. 

| $ 
* 

W trakcie badania przez strony, 
prof. Troiekij twierdzi, że wskazane 
przez Neofitę miejsca w  talmudzie 
nie zostały odnalezione. © książce 
Neotity ekspert powziął niekorzystne 
zdanie. Książka przetłomaczona zosta- 
ła z języka multańskiego na język 
nowogrecki. „Neofit“ "po grecku 
znaczy „nowonarodzony*, co w staro- 
żytności stosowano wzglądem nawró- 
conych, z 

* 

Podczas dalszych badań prezes 
oświadcza, że przysięgli proszą 6 
ograniczenie pytań, gdyż wszystko 
w znacznej mierze zostało wyjaś- 
nione. 

x 

Redakcja wiedeńskiej „Neue Fr, 
Presse* rozpoczęła przyjmować ofia- 
ry na rzecz Bejlisa. Napływają rów- 
nież składki z Rosji. 

+ 


W ciągu pierwszych 25 dni spra- 
wy Bejlisaą w związku z procesem 
kijowskim, aresztowano 5 redakto- 
rów, 6 oddano pod sąd, skonfiskowa- 
no 25 pism, zamkięto 2 gazety i ska- 
zano 39 dzienników na zapłacenie— 
11,750 rub. 


Skrzynka do listów 


Szanowna Redakcjo! 


Na otrzymywane, w tej i innej for- 
mie — zresztą dla mnie najmilsze — 
propozycje i „prośby* o powtórzenie 
odczytu „Krzyżacy*, niniejszem wy- 


wiązując sią z mijego obowiązku, jak. 


mych obietnic tak i odpowiedzi, do- 
noszę, że „Krzyżaków* wygłoszę w 
nadchodzącą niedzielę, w sali Tow. 
krzewienia oświaty, przy ul. Mikoła- 
jewskiej. i 
Łączą wyrazy szacunku. 
kiugenjusz Sokotowskt, 


Telesramy. 


Prawicowcy i samorząd 


miejski. 

PETERSBURG, 3 (11)—(P.) Część 
grupy prawicowców członków Rady 
państwa omawiała projekt samorzą- 
du miejskiego w Królestwie Pol- 
skiem. Obecni przyszli do przeko- 
nania, że miastom w Królestwie Pol- 
skiem niepodobna udzielać praw więk- 
szych od tych, jakie posiadają miasta 
rosyjskie. Dlatego sprawę opieki 
administracyjnej nad samorządem 
polskim należy pozostawić w tym 
stanie w jakim znajduje się ona w 
Rosji. 


Interpelacja. 

PETERSBURG, (wł), 8 listopada. 
Poseł Kierenskij wnosi interpelację 
w sprawie wysiedlenia strejkujących 
robotników z Kaukazu. 

Sabotaż strajkujących. 

MADRYT, 4 listopada (wł) Po- 
łożenie w okręgu strajkowym Rio 
Tintos pogarsza się z każdym dniem. 
Strajkujący znów dopuścili się sabo- 


Atrakcyjny Cyr 


Dekadans 


Targowy Rynek, telefon 21-68. 
We wtorek, dn. 4 listopada 1913 r. 
dana będzie, 


"s; P 


|. DA O O EE E S 


tażu, podpalili bowiem i zniszczyli 
kopalnię „Djonizja*, 
Ządania ukralinców. 
"LWÓW, 4 listopada, (wł) — 
Wczoraj odbyło się tu zebranie „Na- 


rodowego komitetu ukraińskiego“. —, 


Przyjęto cały szereg rezolucji: 1) A- 
probuje w zupełności działalność 
klubów ukraińskich, sejmu i parla- 
mentu. 2) Ząda, aby w razie gdyby 
polacy stawiali trudności w przepro- 
wadzeniu reformy wyborczej w myśl 
żądań rusińskich, posłowie ukralń>cy 
użyli wszelkich środków w parla- 
mencie celem niedopuszczenia 
do załatwienia planów finansowych. 
3) Zajmuje się sprawą Akademii Gór- 
niczej w Krakowie i domaga się, aby 
posłowie ukraińscy wszelkiemi spo- 
sobami zwałczali ją, dopóki rusini nie 
otrzymają własnego uniwersytetu. 4) 
Ząda podzielenia Krajowej Rady Szkol- 
nej na dwie sekcje: polską i rusińską. 
Przyszły książe albański. 
WIEDEN, (wł.), 4 listopada, Do- 
noszą, że książe Wied przyjął kan- 
dydaturę na tron albański tylko pod 
warunkiem, że mocarstwa zagwaran- 
tują mu nietykalność terytorjów al- 
bańskich i udziełą znacznego popar- 
cia finansowego przy uregulowaniu 
stosunków ad ministracyjnych kraju. 
Natychmiast po wstąpieniu na tron 
ogłosi on ukaz o wolności sumienia. 
Pożar kopalni. 
BRUNSZWIK, 4 listopada (wł.). — 
W Salegitter spłonęła wielka kopal- 
nia soli. Pastwa płomieni padły 
wszystkie budynki i 10,000 centnarów 
soli. Straty bardzo znaczne. 
BUKARESZT, 4 listopada (wł.) — 
Pożar źródeł nattowych udało się 0- 
panować. Pastwą płomieni padło 18 
żródeł. 
Kara śmierci. 
MADRYT, 4 listopada (wł.) — 
Stracono dzisiaj przez rozstrzelanie 
kapitana Sanchesa. 
Choroba Edisona. 
NOWY YORK, 4 listopada, (wł) 


Słynny wynalazca Edison zachoro-' 


wał na rozstrój nerwowy. 
Strejk górników. 

MONT, 4 listopada, (wł.) — W 
kilku kopalniach obwodu tutejszego 
zmniejszyło płacę o 10 procent. Z 
tego powodu 2,000 górników porzu- 
ciło. pracę. 

Kokowcow w Rzymie. 

RZYM, 4 listopada, (wł.) — Pre- 
mier rosyjski Kokowcow odbył 
dłuższą konferencję z San Guiliano. 


- Narady trzymane są w tajemnicy. 


Rokowania grecko-tureckie. 

ATENY, (wi) 4 listopada. W 
tym tygodniu rokowania grecko-tu- 
reckie nie będą prawdopodobnie po- 
djęte. Rząd grecki postanowił wysto- 
sować do mocarstw notę, w której 


4 kursy w roku. 


System przedmiotowy 
elektro- 
ogrzewanie, gaz, oświetlenie, archit., kon- 
strukcje” żelazno-betonowe i żelazne, — 
Mechanika i kreślenie geometryczne wy- 


GDDZIAŁY: Budowy maszyn, 


zawiadomi je, że będzie wszelkiemi 
sposobami dążył do jaknajrychlejsze- 
go zawarcia pokoju i nie może żadną 
miarą zgodzić się na przewlekanie 
przez turków rokowań. 

Dzisiaj, po powrocie króla grec» 
kiego, wystosowana będzie odpo- 
wiedź Grecji na notę Austeji i Włoch. 

Na tron albański. 

RZYM, 4 listopada (wł.).—Dzien- 
niki twierdzą, że kandydatura ks. 
Wieda na tron albański popierane 
jest wyłącznie przez Austrję i Wło- 
chy. Niemcy i mocarstwa trójporo- 
zumienia trzymają się zdala od spraw 
albańskich i zachowują zupełną neu- 
tralność. 

Protest bulgarów. 

SOFJA, 4 listopada. (wł.)  Ofice- 
rowie bulgarscy, którzy powrócili z 
niewoli greckiej, wysłali do Venise- 
losa telegram protestujący przeciwko 
nieludzkiemu traktowaniu jeńców bul- 


'garskich przez władze greckie. Jeńcy 


ci trzymani są zazwyczaj w wilgoł- , 
nych, pozbawionych światła lochac 
nędznie odżywiani, a nawet w m 
szczególnych wypadkach miało mivja 
sce nieludzkie znęcanie się Aya 
nad bulgarami. 
Nowa konferencja. 

PARYZ, 4 listopada. (wł.) — 
Dzienniki donoszą, jakoby podczas 
pobytu Kókowcowa w Paryżu ma 
odbyć się narada w sprawie zwoła- 
nia drugiej konferencji ambasadorów 
w Londynie, która zajmie się uregu- 
lowaniem sprawy albańskiej, Konfe- 
rencja londyńska będzie pracować 
w przyśpieszonem tempie, aby unie- 
możliwić Austrji i Włochom przed- 
sięwmięcie akcji samodzielnej w AJ. 
banji. 


Ür. Wołyński 


były asystent kliniki Unwiersyv. Wrocławske- 
prof. Hinsberga) osiadł w Łodzi, jako spe 
cjalista chorób kszu, nosa i gardła 


ul. Piotrkowska 89. 
Godz. przyjęć: 10—12 rano, 4—6 pp., w nie: 
dzielę od 10—12 rano Operacje, bronchiosko 
p ja, kąpiele elektr. świetlne. 2802 — 


PENSJONAT 
POLONIA w Paryżu 
4 rue Rollin 4 X 
(w blizkości SORBONY i P. CN.) 


Elektryczność. Centralne ogrzewanie. 
Winda, Telefon Wykwintna kuchnia, 
Ceny umiarkowane, 


A. Kartows i 


PF: Konstantynowska. 3, 
ma Wejście przez sklep 
„Eugenji*, tel 28-01., specjalista wycinania 
odcisków i wrośniętych paznogci, powrócił 
z zagranicy, przyjmuje u siebie I poza domem 
Manieure i pedicure. 


RE - 


Politechnisches  institut 


Strelitz 


kładane są w języku rosyjskim. 1685 shu- 


chaczy (276 rosjan, 50 polaków) 5 laborat 
zażądanie „bez. 


Program wysyłamy na 
płatnie. 


m peT 
AR Zyta 


j 
f 


A 
y i G 


Anons: 


2 godz. drogi od Berlina 


a j a 
pierwsze popularne przedstawienie 
z udziałem wszystkich artystów i artystek. 

Pragnąc dać możność nczęszczania wszystkim do cyrku, 

dyrekcja postanowiła wa wtorki każdego tygodnia. 
Urządzać przedstawienia popularne po nieby- 
/ wale nizkich eenach, M 0 > 
względu na nizkie ceny. przedstawienie składać się będzie 


od i2 do 30 kop. Bez 


z najlepszych atrakcji. 


W tych dniach występ znakomitych bulgar 
skich welocypedystów w kole śmierci, wy- 
sokości trzy i pół sążnia. Br, EFIMOWYCH. 


Początek przedstawienia o godzinie 8i pół 


ROPA © WENSTEETEZTT a a a wer PAT SAWA 
- M 268 "NOWY KURJEN ŁODZKI — 4 listopada 1918 P. 7 
Wieikie arcydzieło firmy „Saumont”. Sensacja? 


ù E” Sensacja? 
WZT 


WZ mit 


g s kob, 


w G-ciu aktach. 


w 


A 
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aE a Sreet E REŻ 


PO. 


Ceny zwyczajne. 


OS "FTEEM „saa an "RAZA A O Dz WEZ A 


pk, 
MY 


m 


momenty! 


Zle i dobre strony małżeństwa 


Wspaniała komedja w 2-ch aktach, w wykonaniu artystów „CINES”. 


Ceny zwyczajne. 


Przeszło 3 godz. trwający program! Nowe arcydzieło Braci Pathe! Serja „Film d'art.* 


Syn Lagardera 


W 5 aktach. Wielki romans zę średniowiecza, Tragiczne napięcia, wstrząsające 


Choroby skórne, weng- 
ryczne i niemoc płciową 


Ur. Lewkowicz 
powrócił 
6 stoso 606 
I kiper pór m 
sażem wibracyjnym. 
Konstantynowska I2 
obok toatru Sellina. 


od 9—1 i od 6—$. dla pań od 5—€ 
niedziele od 9 do 8. 2701—4 


$. Rakiszski 


mieszka. obsonie: ul, Zielona 6 
dom W-nego Auerbachą. Telef. 16-85 
1128— 


i zupełne wyleczenie zaziębienia, bólów gardła, 
chrypki, kataru, ostrego lub przewlekłego, 
zapalenia oskrzeli, influenzy, dychawicy, rozedmy, 
oraz zapalenia krtani, zapewnionem jest przez użycie - 


„ANTYSEPTYCZNYCH 


Pastylek VALDA 


Lecznica 


Per. R. Steinberg 


Benedykta Ne 3 telefon 22-62 


(Pastilles Valda) 


Oddziały: Ort lyezny, Roent- 
Nie zapominajcie jednak żądać we wszystkich genoiogiczny, Bwiałło-leczniczy ielek 
tryczny, 


pi aptekach i składach aptecznyeh wyłącznie 
|. ao) PRAWDZIWYCH PASTYLEK VALDA 
(Pastilles Valda) 


w PUDEŁKACHaBANDEROLĄ CZEAWONĄ 
i opatrzonych nazwą 


Skrzywienia kręgosłupa, chóroby 
kości, mięśni, choroby nerwowe 6to. 
Godziny przyjęć 10—12 i od 4—7 


Doktór 


Eugenia KE RE R-GEROZ UNI 


POWRUCIŁA, 
Choroby kabiece 
przyjmuje od 5-11 rang i od 8-6 pp: 
w Niedzielę do 12-ej przed. połud. 
PIOTRKOWSKA 121; telef. 18-07 

Hiet pi e! 


ERTYVTEEiKAEZZ Km 


$ > n + 
Lun i. Fiejt 
a u S J 
SREDNIA X6. Tel. $3-70. 
5p: ehoroby skórne, włosów, wenę- 
rytziie, moęzopieiowę | kosmetyka 
lgkarsku. Leczenie syphiisu Salvar- 
sanan; Khrlich-Hata „606% i „Pig 
(wśróńżylnię). Leczenie ejektrycznośr 
cią (wlektroliza) (usuwanie szpecą: 
cych włosów) I 6świetlenię katar 
tu |uretroskopia). uUoozjny przyjęć ot 
p, dg ży | og 5:8) ta S-e) wieók 
w llodzieie od 10-8) do 2-6) po poł 
Dis W Pań; osobna noczekałnie 


| EEEE ED m 
ZOŁĄDKOWO+CHORYW 


| w różnych objawach ich dolegliwoś- 

| ed (katar żołądka i klazek, obstruke je, 
zawroty głowy gazy, zgaga i b p.) 
wskaże skuteczny Środek domowy. 

| Zgłosić się moźma od f-ej do 8:ej 


Lekarz dentysta 


A. Cenżar 


mieszka obecnie 
ui. Piotrkowska 82. 


ejat 27-37, » t2 LU 


Do sprzedania 
Piękne urządzenie meblawe jako to: 
) k kabiny (loże) ścjaną lusirza ng w po- 
Adres; Komstantynowska 50 m. 10. P: łączeniij z marmurówym bufetem i 
B. Zapytanie listownie z dołączeniem 4. p zdgtne dla onkierai barów i 


l marki na odpowiedź nadsyłać do l-e2 fryzierów. Wiądomóśćś: Anna- Nan- 
filji poczt. M 298 Łódź N.  r1363-1] mann Piotrkowska 89. r1647—7 


dr. d. Kelman 


wrócił, 
Choroby mszu, nosa i gardłe 
10—12 rano; 5—7 po poł. 


Mikołajewska 4 tel. 16-00 


De. Franciszek koziołkiewicz 


(senior) 
mieszka obecnie na ul. Prze» 
jazd 8), front, I PORA: Tel. 17-14 
Godziny przyjęć od 9 i pół do 11 ra 


no i od 6—8 wiecz 


: GIEJGIEJEIGIGIH 


Dr. mod. W, KOLIN 


ul. Piotrkowska Ne 71. 
Choroby serca i płut 
przyjmuje od 10—11 po poł. od 4—* 

Telefonu nr. 21-19. 


D”3,30,32,3D 3EEAKIC CGD 
Doktór med. 


Bolesław Kor 


Choroby uszu, nosa, gardłe 
„| chirurgiczne 
ul. Piotrkowska 50. 


ne, telsfonu 88—88, 
Przyjmuje do 11 rano p í 47 poj 


Dr. L, Prybulski 


powrócił. 
POŁUDNIOWA 2. ` Tel. 18-52 


Uhoroby skórne, włosów, (kosmetyka 
lekarska) weneryczne, moczopłoiow. 
i niemocy płelowej. ł„eczenie syp- 
hilisu Saivarsanem Erlich- 
Hata „806 914“ wśródzylnie. 
Leczenie elektrycznością | masa- 
żem wibracyjnym - 
przyjmuje: chorych ód 8—1 rano | o? 
1—v po pol, panie 64 6—6 po poł 


Jla pań osobna poczakalbią. 


JĄ 


Artyści wykonawcy obrazu DZIECKO PARYŻA. 
CLOU MIESIĄCA LISTOPADA. 
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Podług 
rozgłośnej 
powieści 
demonstrowa- 
nym będzie 


rm m Ma 


mm ss TYLKO W TEATRZE u u 


„Oaza” 


Róg Głównej i Piotrkowskiej. | 


258 


Jedyny egzemplarz! 


* 
pe 5 ; A 


„Werbickie 


sw 2 -ch ene $ czę 


j 


ści w każdej. l. Epoka od dzisiaj do po 
niedziałku 10 Listopada włącznie 


st. Epoka od WTORKU 2 Listopada do Poniedziałku 17 Listopada włącznie, 
Inscenizącja obrazu wykonana pod osobistym kierunkiem powieściopisarki. . 


 pPocząłek przedstawień: © godz. -e Q-es i 10 wieczorem. 


„GENY MIEJSC od 40 kop, 
Kasa otwrta prócz godz. zwykłych od ff do f w połuanie. 


Olbrzymia sensacja! 


© w 12 częściach 
(6000 metrów.) 


Passe-partout i bilety ulgowe nieważne. 


Demonstrowany będzie między innemi dramat wstrząsający w. £ wielkich częściach. 


[aiemniczy Brat 


w wykonaniu wybitnych włoskich sił artystycznych. 


1) Ślub z musu. 2) Zdemaskowanie strasznej tajemnicy. 3) Godzina zemsty. 


4) Hrabia ni-winnie zreszttwany. 


Gd dziś do piątku program bezkonkurencyjny! Akcja; obfitując w szereg wstrząsających momentów, trzyma widza w ciągłym napięciu. r1659—1 
. } 
AAL , zyj panów na mieszkanie, 
A =" 87 r zyg oto w ała Kucharz Pim Piotrkowska M 155 m. 8 
AT =» h $ i » a z dobremi świadectwami. trzežwy. 3999—4 
i FOWSZEC nie znana : lid sezgi nmw potrzebny zaraz albo od 15 listopa- posie się pokoju umeblowa: 
IN tirma ię ada do restauracji II rzędu w M nego przy rodzinie, z usługą, ną 
Pl: š RU STWARZA abjanicach, Zamkowa 17. 8 'pierwszem piętrze, Jub na wysokim 
ți Ai z K l e! not (i t Y ; Age parterze, w śródmieściu: Oferty sub, 
| 3 R i „K. M. 190“ proszę składać w „Kur- 
| ogame ją WIGMINWYNOĆ pomba t De rna 
A: ja: ranek z : kradziono paszport, wydany z gmi 
W: ? posty, iech, AGRY, Stu, BILET ER 8 ny Mniów, pow. i gub. kieleckie 
j; E) IE EGES TOSI SKÓRY 
F USUWA NAZAWSZE. 


x (Garderoby 
W~ męskiej, damskiej 
i dziecinnej 
WEDŁUG OSTATNIEJ 
MODY. 


Ceny bardzo przystępne. 


1534—1 —20 


Salon fryzjerski dla Pań. 


| Masaž twarzy i farbowanie włosów (Marcela) Manicure 
| 1 


omy: 


Pedicure. Mycie głowy i farbowanie włosów na róż- 
ne kolory. Wszelkie wyroby z włosów. 


Paulina Zylber. 


Odznaczona pierwszą nagrodą na konkursie Akademii 
Paryskiej, Spacerowa 17. 


gE  zatwierzdź, W 
w przez Rząd pe 
GEDEKE i S-ka. 7 4520. 


M | BZ” PRAWDZIWY TYLKO W P3- 
| DESKU s PLOMBĄ ROS. PAŃSTW, 


($ EONÓRY CELNEJ. “A - 
$ DLA SZYBKIEGO, WYGODNEGO 
J i NIEBQLESNEGO WYLECZENIA 


'MOBNIŃ 


- « a 
świece 


= a ~ 


Pani 
tak bardzo rozpowszechnionego 
na całej kuli ziemskiej z niezawo- 
dnym rezultatem. Wydatek nie- 
znaczny, a korzyść wielka. Wszel- 
kie piegi opałenizna, plamy, pry- 
szcze, wągry i liszaje natychmiast 
bezpowrotnie znikają. Dla unik- 
nięcia naśladownictwa sprzedaż 
tylko w składach aptecznych na: 


Nawrot Xe 54, i Konstanty- 
nowska jl: 75. 


RSD D SEA 

> ai R EREKE Cena za słoik 50 tok 
A zn (LITER) (ZP? (257 FR0C2Ą7 PTE 

UB SEBBNELEŃ LT 

7" W rqauca Antoni Ksież=k 


D 


jeszcze nienżywała kremu 


A tost to srodek wypróbowany, działa” ję 
jący dobroczgnnie I użnang przez 23 

iękarzy ża najlepszy o 
Pudełko £ rb. 75 kop. 
Do nabycia wo wszystkich 
lepszych aptekath + skła 
dach. muterjnłów. sptecznych. 


Przdstawiciele dla 
Królestwa E. KOCH i 
h w BORMAN Warszawa, 4$ 
m Chinisina 18. Z 


SRTE EA 


mocniejszy 


Sorzedaż w aptekach 
iw skład. apt 
Zupałee wyleczenie! 


Tuberkuloza! 


Dla lekarzy i pacjentów nowy 
środek leczniczy bez zastrzy- 
kiwania. Swiadectwa wylecze- 
nia w bardzo ciężkich cierpie- 
niach, 
Gr. med. M. Piater 
Zurich=Kloskach 95, 


Ruža widna sala 
(86X18X12 lok) z elektrycz- 
nem oświetleniem i centr.-o- 
grzewaniem, nadająca się dla 
stowarzyszeń, jako lokal han- 
diowy i na różne inne cele, 
jest do wynajęcia od 1 stycz- 
nia, Wiadomość u właściciela 
Zachodnia 38. 3982—2—1 


Gziery pokoje z kuchną 
i wszelkiemi wygodami do wy- 
najęcia zaraz z powodu wy- 
jazdu. Benedykta Ne 37. Wia- 
domość Weintal, Wólczańska 
N: 65 róg Andrzeja. 8 


DATAE ED CCA 
|4 
Canio sprzedam 


nowe dywany różnych roz- 
miarów. Wólczańska Ne 27, 
przy Zielonej. Portjer wskaże. 

3971—83—1 


PIRSIG ZSR 
Dr. L, Klaczkin 


Konstantynowska il. 
Syphilis, skórne, weneryczne, 
choroby dro: moczowy”! 
Przyjmuje od ` rana | w -B 
wiecz. Dia p? + po poj atutu 


do teatru kinematograficznego, imó- 
wiący biegle po polsku i niemiecku. 
p się Piotrkowska 89. m. 10 
od 9 do 10 godz. rano, r1663—1 


Każ prawie za darmo może go- 
y stać właścicielem 13 mórg 
ziemi w części z lasem, blizko kolei 
i dużego miasta, kto nadeśle śwój 
adres: WILNO, skrzynka pocztowa 
N 147. r1681—1 


Ogłoszenia drobne: 


o” sprzedania para skrzypiec 

z pięknym tonem za 160 ru- 
bli i 100 rubli. Tamże do sprzedania 
anlasser do pięciokonnego motoru 
zupełnie nowy. Wiadomość: ul. Kon- 
stantypowska Js 18 na parterze w 
oficynie ostatnia sień. 3708—0 
Eb” sprz az powodu choroby 

6 morgów ziemi ną prawach 
sziąacheckich, nowe budynki 4 wiorsty 
za Rudą. Wiadomość: Pabjanicka 
szosa M 38, u właściciela domu. 


o sprzedania dom i plac 38X52 
przy W. Kaliskiej N 20. Wiado- 

N 34, 
3970—4 


ah" sprzedania pralnia w dobrym 
punkcie z powodu wyjazdu. 
pańska 44 3995—3 


OTe aree mee e e a, 
[Nge itansze źródło maszyn do szycia; 

ręczne od 20 nożne od 40 rub. 
na raty. Piotrkowska M 209 m. 11. 


owy Skład robotniczy kartofli, 
tak zw. „Woltmanów*, sprze- 

daje na korce i ćwiartki w cenie: 
na miejscu korzec- 2 rb. 16 kop., 
ćwiartka -55 kop., z dostawą do do- 
mu korzec rb. 2 kop. 40. Składowa 
3 25, Józef Janikula, zwracać się 
do stróża 3980—2 
griy prywatne, zdrowo, pó 25 
30, 35_kop. Łąkowa 20. 3830—10 
fizapier gazetowy na pudy do 
u sprzedania. Wiadomość: w adm. 
“Nowego Kvrjera Łódz kiego*. Żaebod- 
nia Ne 37 3418—9 
| się inteligentnej ireblan- 
ki ewentualnie z muzyką, na 

po południu do 6- letniego chłopca. 
Piotrkowska 42 mieszk N8. 3084-2 
go rzeba 1500-2000 rubli na” 1 nu- 
mer hipoteki. Oferty pod „1600“ 
składać NW_„Kurjerze” 3991—2—1 
potrzebny starszy chłopiec z kan- 
cją dr roznoszenia gazet I inka- 
sowanie  faieżności za prenumeratę. 
Wiad «pierze Zachodnia 37. 


mość: u L Szterna Dzielna 


na imię Jana Reimana 3981—3 
NE lekcji gry na mandol 
nie. Konstantynowska M 24 m. 9 
prawa oficyna, II piętro od 2—4 pe 
południu i od 7—8 wieczorem 


8848—7 


ge 2 młode panienki znajdą w inteli 
gentnej, izraelickiej PARIO, POs 
kój umeblowany, wraz z całkowitem 
utrzymaniem; może być pomoc * 
naukach. Oferty pod X. Y. Z.“ przyj: 
muje redakcja „Now. Kurjora Łódz 
kiego“. 3993—2—1 


3 pokoje z kuchnią z wygodam? 

i elektrycznością do wypajęde 
od 14-tego listopada, ulica Zawadz< 
ka Ne 9 3993—3 
Paging pies, buldog, jasny, wabi 

się boks. Łaskawy znalazca pro- 
szony jest o odprowadzenie na ulicę. 
Targową M 67, do restauracji w 
prost Wodnego Rynku. 3992—3 
ZE” młody ożłowiek, lat 18 3 

dobremi referencjami łódzkiemi 
branży manufakturnej poszukuje za- 
jęcia. Taskawe oferty „Biuro Pro“ 
mień dia J. P. 44, 4001—: 


2 a od paszportu, wy» 
dana z fabryki Stiłdta, na imię 
Prańtciszka Antosika 3%90—1— 
gna Karta od paszportu, wyda- 
na z fabryki Szulea” na imię 
Józefa Szymaniaka. 3997—i 
ża karta od paszportu, wyda- 
na:g fabryki Mincho na imię 
Oligi Krauze. 3996—1 
aginął paszport, wydany z gminy 
Z omikowice, pow. tureckiego gib 
kaliskiej, na imię Piotra Katolika; 
3994— 


ŻE paszport, wydany z gminy 
Popiń, pow. brzezińskiego, gub. 


piotrkowskiej, na imię Marjanny, 


Filipczak. 3966—3 
ołądkowo-=chorym, w różnyć 

objawach ich dolegliwośsi (katar 
żołądka i kiszek, obstrukoja, zawroty 
głowy, gazy, zgaga it p.) wskazę 
skuteczny środek domowy. Zapytanh 
listowne z dołączeniem marki na odpo’ 
wiedź, nadsyłać do Biura Ungra, Wiera 


SPEGEWSJEJSSSJEA 


FELCZER, 


po długoletniej praktyce w 
BUSKU, zamieszkał w Loda, 
przy ulicy Aleksandrow 
skiej 37. 
Choroby weneryczne  (frykcj 
i masaż) przyjmuje codziennie. 


SIGI ZISIS 


W azukurni St. Książka, /acvodgis AZ Redaktar odpowiedzialuv; Franninzek Jarzęcki, 


E .- Drope ae 


aà 


> 


